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Sejm rozpoczął prace nad budżetem.
Delegacja urzędników u ministra skarbu. - W sobota decyzja 
w skrawie płac urzędniczych? - Ciekawe odkryje iv prze- 
chowalni kolejowej.- Wyrok w procesie o oszczerstw l na oso­

bie prezesa Izby skarbowej dra Polaka.
Na post - śledzie, n.arynaty rybne, Konserwy, sery poleca F-a „Zakopane* Akademicka 24. - Sapiehy 25.

OGÓLNO-POLSKI ZJAZD OFICERÓW 
REZERWY.

Katowice, 29. marca. (Tel. G. P.) 
15. kwietnia br.. odbędzie się w Kato­
wicach walny zjazd delegatów okręgu 
Związku Oticerów rezerwy. Na porząd 
ku dziennym znajduje się m. i. spra­
wa zwołania ogólno-polskiego Zjazdu 
Związku oficerów rez. w Katowicach, 
prawdopodobnie z  początkiem maja br.

 o------
LIGA NAR. WYŚLE KOMISJĘ ŚLED­

CZĄ DO ST. GOTTBARD 
Paryż, 29. marca. (Tel. G. P.)

1C,Pet. Juurnal" donosi ze strony dobrze
poinformowanej, że Komitet trzech Ligi 
Nar. uchwalił wysłać do Węgier ko­
misję im . astygacyjną dla zbadania 
zajść w Lr. Gotthard.

 o----
ZDERZENIL SAMOLOTÓW POD 

METZEM.
Paryż, 29. marca. (Tel. G. PO

W czasie lotu ćwiczebnego w pobliżu
Metzm zderzyły się na wysokości 1000 
mtr. dwa samoloty wojskowe. Obaj pi­
loci wyskoczyli ze spadochronami,
przyczem jeden z nich opadł szczęśli­
wie na ziemię, drugi zaś zabił się na 
miejscu z powodu nieotworzenia się 
spadochronu. #

 O---- i

Do sprzedania

D rn  piętrowa 
realność

we Lwowie w Śródmieściu, kolo ogrodu 
Pojezuickiego z garażem lutesusowem
8-ipokoiaiwem wolnein mi osikaniem . Bliż­
sze szczegóły w kanc. adw. Dra Węgrzyń- 
skiego pi. Smolki 3. 2756

Baczność 
na numer wielkanocny 

„Gazety Porannej
W  dniu 7 kw ietnia br. ukaże się w  znacznie zw iększonej objętości 

NUMER ŚW IĄTECZNY „GAZETY PORANNEJ" i będzie zawierał 
obok w iadom ości aktualnych, bogaty  dział literacki, jak również fa ­
chow o ułożony dział reklam owy.

W obec bardzo znacznych zam ów ień, jakie już otrzym aliśm y od 
naszych odsprzedawców w e L w ow ie i na prowincji, m ożem y stw ier­
dzić, żc nakład num eru w ielkanocnego „Gazety Porannej" będzie 
ogromny- Tem  sam em  siła  reklam ow a numeru powyższego zostanie 
znacznie powiększona, wobec czegoprosim y już obecnie P. T. Insercn- 
tów, naszych, aby najpóźniej do dn. 4 kw ietnia bm. zechcieli łaskaw ie  
zgłaszać anonse, które pragnęliby zam ieścić w  numerze świątecznym . 
Pośpiech jest w skazany, gdyż w  razie przeciwnym  względy natury  
technicznej nie pozwolą nam podołać zam ówieniom .

W szelkich w yjaśn ień  i porady w  układzie tekstu, ew entualnych  
w zorów do ogłoszeń, rysow ników  i ip. dostarcza na żądanie Dyrek­
cja W ydaw nictw a „Gazety Porannej" (ul. Chorążczyzny 1. 31, I p.).

N akład  numeru wielkanocnego zvw ż 5G.000 egzemp  
N iezw yk ła  okazja reklam ow a!

Mussolini zapowiada zmianę
grartic Wągier.

W YNURZENIA JEGO WOBEC LO 
ŁY OBURZENIE

Par^ż, 29 marca. (Tel G. P.) 
Oświadczenie, które poczynił pre- 
m jer włoski M ussolini wobec lor­
da Rothermere, w yw oła ły  w tutej­
szych kołach politycznych i w ca ­
łej prasie paryskiej żyw e zdener-

RDA ROTHERMERE W YW OŁA- 
W E FRANCJI.
wowamie. N iem iłe zwłaszcza w ra­
żenie spow odow ały w yw ody Mus- 
soliniego o konieczności rew izji 
układu w  Trianon. Póhirzędowa 
„Pet. Paris." ośw iadcza, że Musso- 
lin i w dał się w  bardzo niebezpie­

czną grę. Cóżby np. pow iedział na 
lo, jeśliby 'na tej samej zasadzie, 
którą proklam uje dla W ęgier, n a­
stąpiło przyłączenie A ustrii do N ie­
m iec, albo jeśliby  zarządcom  
zm ianę granic w  Tyrolu. „Pet. 
Par.": zapytuje, czyim  kosztem  
Mussolini chce przeprowadzić re­
w izję granic na rzecz W ęgier, czy 
kosztem  Rum unji, której 3.-krotnie 
zagw arantow ał nienaruszalność gra 
nic, czy też kosztem  Czechosłowa­
cji, z którą w łaśn ie utrzym ują  
W iochy jaknajlepsze stosunki? 
Najwidoczniej m yśli M ussolini 6 
poum iejszeniu Jugoslaw ji, co nie 
przyczyniłoby się do polepszenia  
stosunków m iędzy W łocham i a 
SHS.

Londyn, 29 marca. (Tel. G. P.) 
„Daily Mail" wskazuje na ogrom ­
ne wrażenie, jakie w yw ołało  o- 
św iadczenie MussoliniegŁ w  całej 
Europie i w  Ameryce, lord Ro­
thermere bowiem  opublikował sw ą  
rozmowę z prem jerem  włoskim  w 
400 dziennikach am erykańskich.

USTAWA O BIBLJOTEKACH
g m in n y c h .

Warszawa, 29 marca. (Tel. G. P.) 
Wkrótce ukazać się ma ustawa o pu­
blicznych bibliotekach gminnych. Ro­
zumiejąc doniosłość tej sprawy, Zwią­
zek Bibliotekarzy Polskich urządza od 
23. kwietnia do 23. maijd br. miesięcz­
ny kurs bib, iotekarski, główinie dla 
pracowników bibljoteic publicznych i 
oświatowych. Kurs ten jest subwencjo­
nowany przez Min. Oświaty. Opłata 
za cały kurs wynosi zŁ. 10.

 o -

M I Ę D L I M Y  Ś W I Ą T E C Z N E  poleca; J. KOTOW ICZ, Lwów, Rynek 2&, Ż ó łk iew sk i 119.
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SeJm rozpoczyna prace nad DudZetem,
Wiceprem. Bartei apeiije o szybkie załatwienie budżetu.

Antyrządowe przemówienie p. Marka i replika min. Czechowicza. -• 
Sprawa pożyczki inwestycyjnej, -  Oświadczenia przertstarncieii klubów. 

Dmytro LewicXi baje „zajawę” o państwie ukraińskie^
(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszaw a, 29. marca ( p s A  Na 
dzisiejazem-' posiedzeniu Sejmu prze­
prowadzona była pierwsza debata o 
charakterze politycznym, z okazji 
przedłożenia przez rząd prowizorium 
budżetowego na następny kwartał.

Przed przystąpieniem do dęb a ty b a ­
brał głos p.. wicepremjer JBartcl, które­
go -przybycie do sali' sejmowej stano­
wiło przedmiot oaliu-z łych kojneiita- 
rzy w łonie ugrupowali antyrządo­
wych. P. Wicppremjer wygłosił krót­
kie przemówienie, w którenn zazna­
czył, że równowaga budżetu państwa 
jest silnie ugruntorifana, a bu łże. w y­
kazuje ponadto ogólitct podwyżkę. 
W krótkim zarysie nakreślił sytuację 
finansową i gospodarcza Rzpltej i żą­
dał od ir Izby uchwalenia szybkiego 
przedłużeń rządowych budżetowych.

Pojawienie, sio p. Bartla na trybu­
nie, oraz ustępy, które mówią o po­
myślnej sytuacji linaiiisow^j państwa, 
“ itane były oklaskami na lawach 
Bloku rządowego, jak również pr^er 
inne. stronoicly^i w tych puuk-tąch, 
gdzie, p,  wicepremier przedstawił po­
myślną sytuację gospodarczą.

25 kolei zabrał głos poseł Marek 
prezes klubu PPS , którego mowa^sla- 
ao wił a krytykę uotychczaeowej działał 
no cci rządu obecnego. Wystąpienie to 
nrfezem się nic różniło gd wystąpień 
reprezentantów ugrupowali politycz­
nych smutnej pamięci dawnego Sej­
mu. To też wywody przywódcy3 socja­
listycznego spotkały się z nstawiczne- 
mi protestami ze strony posłów Blo­
ku rządowego. Bze^egóiniecpstro były 
punkty mowy, odnoszące się.rlo mi­
nionej kampanji wyborczej, zarzuca­
jące przedstawicielom obozu Jedynki, 
że m andaty .fiwoje zawdzięczają czyn­
nikom administracyjnym, które — zda 
niem mówmy — stały na usługach je­
dnego tylko stronnictwa,.

W tem miejscu prezS ^hdyb ik i p. 
Sławok woła do p. Marka: Dość tego 
kłamstwa!

Poseł Marek: My w swoim czasie 
zgłosimy wniosek o wybranie aad- 
zwyczajnej komisji dla zbadania nad­
użyć wyborczych! - r  Następnie po­
ruszył p. Marek wypadki wtorkowe w 
Sejmie; przyczem znowu doszło do o- 
strych kontrowersji miedzy n osłami 
z Jedynki a socjaliatami. Wśród okrzy 
ków daje się słyszeć głos posła Ra- 
dziwiłła: Zdrajców będziemy tępić!

P. Marek krytykuje zachowanie się 
posłów z Jedynki za opuszpzonie sali 
sejmowej po wyborze Daszyńskiego, 
snując analogje z wypadkami z grudnia 
1922 r. Oświadcza pod koniec, że opo­
zycja socjakslów przeciwko obtsene- 
mu rządowi opŁgta jest na jego dzia­
łalności przeszłej. Co rząd zrobi póź­
niej niewiadomo, socjaliści jednak przy 
stępują do pracy w nowym Sejmie w 
imię interesów całego pdńsfwa i szu 
rt/kięhi mas ludności.

Z  kolei min. Czechowicz wyjaśnił 
nieścisłości w przemówieniu p. Marka 
odnośnie do- pożyczki inwesp-cyj-nej.

Pożyczka ta miała być przeznaczona 
wyłącznie na akcje budowlaną, na bu 
dorwę domów dla bezdomnej inteligen­
cji i robotników. Dziwi więc m inistra 
stanowis-kb przedstawiciela P. P. S. 
Prawdą, jefeis, że komisja kontroli dłu­
gów państw., która nie odmówiła zgo­
dy dla innych pożyczek, dla. tej właśnie 
pożyczki jej odmówiła. Wskutek tego 
rząd rozporządzenia wykonawczego nie 
wydar i .. utrzymał emisję pożyczki, 
licząc na to, że nowa komisja będzie 
m iała zrozumienie dla tych potrzeb.

W arszawa, 29. m arca, (ps) Dzisiaj w 
południc przyjęty  został w Belwederze 
przez Marsz. P iłsudskiego nowo w ybra­
ny Marszałek Sejmu p. Ignacy Daszyn 
ski. Rozmowa przeciągnęła sb; ponad go-

Warszarra, 29. marca. (Tel. Cr. P.) 
Dziś o godż. 10 rano rozpoczęło się po­
siedzenie plenum klubu Bezpart. Blo­
ku. Omawiano oprawę taktyki parla­
mentarno; i organizacji terytorialnej 
grup poselskich. Grupy te rozpoczną 
niezwłocznie pracę w swych terenach.

pełnomocnictw. N ależy  przypom nieć  
p. Markowi, że w łaśnie rząd Maraz. 
PiJcudiskic-go, korzystając z  pełnomoc­
nictw, zrobił dużo dooregc. dila tych 

lildlności, które powierzyły inan- 
dlaily p oselsk ie socjalistom. ' D ekrety  
rządu u sadach  pracy, o zabezpiocze- 
niu  pracow ników  m n yełc iw ycl, o za ­
bezp ieczen iu  na w ypadek b es/ob ocia , 
iiazeki tu liły  dem agogiczne w ystąp ie­
n ie  p. Marka.

Naisltlępnie p rz e m a w ia ł p o se ł D ym iitr 
Lewicki (k lub  ufcr.j k tó ry  z ło ż y ł urro-

dzlnę. W  toku rozm owy m iędzy obu m ę­
żami stanu  poruszone były główne p ro ­
blem y dotyczące najbliższego programu 
prac sejmowych. Kwestji natury poli­
tycznej nie poruszano,

Grupę woj. wąrszaiwdkiego org.ufeuje 
pfeseł Annse, kieleckiego p. Targowski.
lubelskiego p. L echnioki, krakowskie­
go p. Dybowski, nowogródzkiego p. 
Jan P iłcndski, wileńskiego sen. K am ie 
niecki, śląskiego sen. los. L ondzin.

  <0 -

dizając, że  Ukraińcy nie wyrzekli się 
nigdy swoicb dążeń nmpcdległościo- 
wych i że ich ideałem dal ibzym i osi 
niepodległe pań stu o ukrmńskie na 
wszystkich ziemiach (1). J e s i rzeczą  
c iek a w ą , że fcafawa .ta wygłoszona by­
ła te języka polslrm _ a  n ie  —  jak  po­
w sz e c h n ie  'przypuisBcziano —  w  języku  

jjś jk r^ M g łlii '. D ek la rac ji pbała  L ew ic- 
kLego w y s łu c h a n o  w  S ejm ie z całkowi­
tym spokojem, z jedne j ty lk o  s tro n y  
p a d ły  u w ag i po d  ad ireserr m ó w cy  że 
obecnie  nie jest lekcja geograiji, a  tn 
w  ty c h  mieOscach, kiiedw m ó w ił o te ry - 
lo rjach  za jm o w a n y ch  p rz e z  ludność  
u k ra iń sk a .

Poseł Ryaarski (Klub Narodowy) o 
świadcza, że nar. dem. zajmą stanowi- 
seo  w drugicm czytanin przedłożenia 
budżetowego.

Przem aw iał jeszcze poseł Grynbaum 
ż*K)u>bu ż y d o w i  ego. Kcpowiadaiac ri-> 
sowanie za odesłaniem  przedłożenia do 
kom isji, w yłuszczając rów nucześnic de- ■ 
zyderaly ludności żydow skiej w różnych 
dziedzinach życia. Mówca podkreśla, że 
ty lko jego k lub łep rezen tu je  m niejszość 
żydow ską i . przy te j okazji rzuca uwagi 
pod adresem  posłów żydowskich z Bezp. 
BIoku.

Poseł Kłrszby aun ośw iadcza: Nie n a ­
leżę do łudzi, którym  polem ika z p 
G rynbaum em  jest m iła. Uważam go za 
demagoga, z którego argum entam i nic 
liczy się żaden zdrowo myślący i  re lig ij­
ny Żyd, Z w racając się liaśtępnie bezpo­
średnio do posła G rynbaum a, nazw ał go 
awanturnikiem poPtyeznym i zapro testo­
w ał przeciwko tw ierdzeniu  p. Grynbau- 
ma, jak o b y  on tylko m iał praw o prze­
m aw iać w im ieniu całego żydostwa.

Na wniosek pos. Cliacińskiego (HHD.p 
dyskusję przerwano, poczem ustawę o  
nadzwyczajnych Inwestycjach państwo­
wych w pierw szen czytaniu odesłano do 
kom isji budżetow ej, natom iast prelim i 
narz  budżetow y spadł z porządku dzien­
nego.

Z am ykając posiedzenie Marsz. D a­
szyński ośw iadczył, że o godz. 6 zbierze 
się kom isja budżetow a, k tó ra  pc  prow i- 
zarycznem  ukonstytuow aniu  się op racu­
je  spraw ozdanie z obu punktów  p o rząd ­
ku  dziennego.

N astępne posiedzenie wyznaczono ną 
30. bm.

MARSZ. PIŁSUDSKI W SEJMIE.
(Telefonem od naszego korespohaema.1

W arszawa, 29. m arca, (ps) Marsz P il­
ski tjzjaw ił się dzisiaj w  Sejmie dla re j 
wizyty nowo wybranego Marszałka Se­
natu. Poniew aż Marsz. Szym ański baw : 
w W ilnie, Marsz. P iłsudski tylko złożył 
swój bile t wizytowy i w rócił do Belwe­
deru.

N A D E S Ł A N E .
m w a a w  m m m a a m a n i
' Szwajcarskie M O T O R Y

WłNTERT HUR
PmflstauiiMeiśtoo tutóou, HeiinaAseta 24.

Syndykat Interesentów Drzewnych we Lwowie 
spełniając smutny obowiązek zawiadamia 
o śmierci nieodżałowanej pamięci długolet­
niego i wielce zasłużonego Członka Wydziału

Dr. Jonasza Reinholda
Pogrzeb odbędzie się w piątek 30 marca 

1928 o godz. 12-tej w poł? z domu żałoby 
Sykstuska 46. na który zaprasza wszystkich 
członków Syndykatu

W y d zia ł.

P. M ardk pozw olił sobie ma krytykę

DAńiSKiK, m odele zagraniczne, w ybór olbrzym i.

oglądajcie nasze 3 duże wystawy

PWBZBM! SHJH aZBfl M ikolascha.

Sjnatorjum  t 8  A  L U  S “ w*. L w ow ie, p rzy  u l. Senatorsk iej 1. 3. 
otw iera Ii k\v etn ia  b. r. oddział LFC7NICTWA FIZYKALNEGO (D iaterm ia - 
Lam pa kw arcow a). Dia chorych przychcdnich. B liższe  inform acje w  Z a­

rządzie od  10— 18 i  16— 18.
BinMingWiflHlliTilMllllfBBilffl,l l l 1llTMTlIliniirillllIllBIII i l l - l i r — —  M M I i«M ilW IM W NW  M I Wllilgfll

r. D E f f i a  n 'X i 'i- le M e r z s .
GODZINNA ROZMOWA Z MARSZ PIŁSUDSKIM.

(.Telefonem od pasjtegd korespondenta}.

p u s z c z ;

e w  a f t  runu ie b . m

działuljnoac: rządowej, awłaszczaj gdy 
chodzi o wyikorayalałnie .przi&z r» E

cjRafa „wajawę" UkraiińcóAy, sfwier-
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O d p r ę ż e n i  w  s a n a c j i  r e j m o w e )
jest niestety ty lk o  złudzeniem o p ^ ii stów.

Warszawa. 29. marca. (ps). W ku­
luarach sBmowych istnieje przekona­
nie, że w obecnej chwili nartąpiło w 
symacji na terenie parlamentarnym 
po wtorkowym konflikcie między i są­
dem a Sejmem całkowite odprężenie 
Posłowie uważają, że pierwsze uderze­
nie należy uważać za rzecz należącą 
do historji i że rząd nie będzie z po­
wodu wtorkowych incydentów odwra­
cał się od Sejmn.

Optymizm ten posłów uważać na­
leży co najmniej za wątpliwy. Rząd 
wystąpi do Sejmu w najbliższym cza­
sie z żądaniami uchwalenia nowego 
regulaminu sejmowego i nowych peł­
nomocnictw. Nie ulega wątpliwości, 
że o ile przedłożenie budżetowe prze­
prowadzone zostanie bez większych 
trudności przez parlam ent, to w dwu 
tych ostatnich punktach dojdzie nie­
wątpliwie do ponownych zadrażnień, 
konfliktów i zderzeń między Sejmem 
a rządem. Dlatego też uważać należy 
że konflikt istnieje nadal i nie należy 
oczekiwać likwidacji tego konfliktu ze 
strony rządu.

JEDYNKA WEŹMIE UDZIAŁ W  KO­
MISJACH.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa 29. m arca, (ps) Po dłuż­

szych naradach  w łonie Bezpartyjnego 
Bloku W spółpracy z rządem  postano­
wiono wydelegować swoich reprezentan­
tów do wszystkich komisji sejmowych. 
Nie b iorąc odpow iedzialności za politykę 
sejm ow ą obóz prorządow y postanaw ia 
wziąć udział w rzeczowych pracach Sej­
mu. N atom iast w polityce Sejmu nie b ie­
rze żadnego udziału ani odpow iedzial­
ności.

HOŁD JEDYNKI DLA P. PREZY 
DENTA RZPLTEJ.

Warszawa, 29. m arca. (Taj. G. P.) 
„.Przpyląd W iecz" donosi, że klub 
Bezpartyjnego Bloku Współpracy z 
Rządem, który jako jedno z naczel­
nych swych haseł wysunął hasło 
wzmocnienia autorytetu głowy pań­
stwa, chcąc to najdobitniej podkreślić 
postanowił prosić p. Prezydenta Rze­
czypospolitej o audjencję dla całego 
gremjum klnbn. Na przyjęciu lem zło­
żony będzie p. Prezydentowi hołd z za­
pewnieniem zupełnego oddania

ŻĄDAJĄ UNIEWAŻNIENIA MANDA­
T Ó W  FO«?-ÓW.TJRZP-rri\TTj:rtw. 

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 29. mama. (ps.) Posło­

wie z W yzwolenia złożyli wczoraj w 
Sejmie wniosek, domagający się unie

Telefonem od naszego korespondenta).
Ważnienia mandatów poselskich dla 
państwowych urzędników administra­
cyjnych, którzy zostali wybrani po­
słami, a mianowicie m andatu posła dra 
Dybowskiego z K rakow a.^ Jędrzeja

KruLierka i dra Zdzisława Strońskie 
go. Wnioskodawcy żądają przekaza­
nia sprawy wyborów Trybunałowi wy 
borczemu, jakim jest Sąd Najwyższy 

 o----

TREnCHCGAT Oryg. a n g ie lsk ie  dla Pań i  Panów  
oględajcia nasza 3 duże wystawy

rsliSZESM SKŁAD CDZIE2Y Miko.ascha.

Pierwsze posiedzenie
sejmowej komisji budżetowej,

(Telefonem od naszego korespondenta.)]
Warszawa, 29. marca, (ps) Do komi­

sji budżetowej wchodzą następujący po­
słowie: Z bloku Jedynki: pp. Byrka, Ho 
łyńskl, Kościaikowski, Krzyżanowski, Po 
lakiewicz, Sanojca, Stadnicki, Stypiński, 
Barański. — Socjaliści; Diamand, Kaczo­
rowski, Marek, Zaręba, Prager. — W y­
zwolenie: Woźni: ki, Nosek, W yrzykow­
ski. — Ukraińcy: Baczyński, Baran, Bf 
lak. — N. D.: Trąmpczyński, Bybarski. 
Piast: Bataj, Kiernik. — Niemcy: Sanger, 
Jankowski. — Stronnictwo Chłopskie: 
Dąbski, Wrona. — NPB. (prawica) Chą­
dzyński. — Ch. D.: Bittner. — Einb zyd. 
Itosmarin.

W arszswa, 20. marca. (Tel. G. P.) 
Komisję buidlżdtowią eóworzył m arsz 
Daszyński. Na jego pyibamae Polakie­
wicz oświadczył, że na przewodniczą­

cego komisji Blok wyznaczył p. Byrkę. 
P. B_yrk.a w ysunął na referenta prowi­
zorium budżetowego prof. Krzyżanow­
skiego.

Minister skarbu Czechowicz zanali­
zował wyiniki pioliltyid .gospodarczej rzą 
du w .1. 1926 dio 1927, kitóre dlały re ­
zerwy kasowe oraz możność przezna­
czę rafa 88 m ifonów  złotych na inwe­

s ty c je . Min, sfcairbu opracowuje projek­
ty podatku tŁądowtęio, budyukowegci 
majątkowego. Przedstawił plan up la­
sowania za 'gramie^ Pakietów listów za 
stawnych, obligacji melaloracyjnydi 
oraz komunalnych Banku Gosp. K ra­
jowego, co jsczyczym się dlo rozwoju 
kredltyu dllpigotemśnowago. O św iadcz i 
się za prowadzeniem dalej oszczędnej 
gospodarki finansowej.

D U ;  r a f n M « n i  z e c M c z a
OKOŁO SOBOTY ZAPADNIE DECYZJA W  SPRAWIE PŁAC

(Telefonem od naszego korespondenta.)

CAŁA RODZINA ZGINĘŁA WSKUTEK
w y b u c h j  g r a n a t u .

Warszawa, 29. marca. (Tel. G. P.) 
Wczoraj w Zakrouzymie Jó:zef Picitroiw- 
giki zinalaiztszy n.a polu pocitsk armaitni, 
przyniósł go do domu, gdzie zabrał się 
do roztkręcamiia. Pocisk eksplodow ał, 
przytnotsiząe śmierć całej rodizdnie Pio­
trowskich, tj. Józefowi, matce i bratu 
PiotTowsli iego. Ciężkie rany odiniiićsł 
również He raz Margen.

OFIARY TRZĘSIENIA ZIEMI 
W UDINE.

Medjolan, 29. marca. (Tel. G. P.) 
Liczba ofiar ostatniego trzęsienia zie­
mi w północnych Włoszech wynosi 
15 osób zabitych i 50 rannych.

Warszawa, 29. marca, (ps.) Dele­
gacja urzędnicza przyjęta przez min. 
skarbu Czechowicza przedstawiła Mi­
nistrowi prośbę o wypłacenie urzęd­
nikom przed światami dodatku wy­
równawczego na święta. Na żądanie 
Ministra urzędnicy przedłożyli me- 
morjał, w którym domagają się pod­

niesienia płac w wysokości 47.2 prc. 
Rada Min. zajmie się tą sprawą i o ■ 
koło soboty należy oczekiwać decyzji. 
Sprawa poborów arzędnćczych i ich 
uregn.owame, zorały  również poru- 
roszone przez min. skarbu Czechowi­
cza na dzisiejfizem pierwszem posie­
dzeniu sejmowej komisji budżetowej.

B a rn ie  o m i e  w i u
BUDŻET PRZEZNACZA NA TEN CEL POWAŻNE SUMY.

W arszawa, 29. m arca, (ps) Budżet 
inw estycyjny na r. 1928/29 w ynoszący 88 
miljoiiów  zaw iera cały szereg w ydatków  
przeznaczonych na  budowle państwowe 
na terenie Małopolski. I tak przewidy­
wana jest na bndowę nowych gmachów  
sądn okręgowego w Tarnowie 1 milj. zł., 
sądu powiatowego w Bawię Buskiej 600 
tys. zł., na budowę IV. gimnazjom we

Lwpwie 800 tys. zł., Bibijoteki Jagielloń­
skiej w  Krakowie 1 m ilj. zł., Bibijoteki 
Politechniki we Lwowie 760 tys. zł., po- 
zatem  są zam ierzone bndowy gmachów  
starostw, oraz budowy domów dla poste­
runków  policyjnych na  granicy w schod­
niej, jak  też na pomieszczenie bataljo- 
nów KOP.

min. Zaleski i M i i M K l i  M i ń s k i c h
POLSKA PODEJMUJE JE Z NAJLEPSZĄ WOLĄ DLA DOBRA POKOJU. 

Warszawa, 29. m arca. . (Teł. G. P.) j ra j w Belwederze dłuższą konferencję 
Min. spr. zagr. p. Zaleski, k tó ry  z dele- z Marsz. Piłsudskim. Dziś p. m in. Zale- 
gacją opuścił dziś W arszaw ę odbył wczo ski p rzyjęty  został przez p. Prezydenta

IREUSCHCODTY an g ie lsk ie  na szkock im  jed w a­
biu z podpinką w  różnych  fa s o ­
nach  i kolorach najtaniej poleca

P I flT IP N f! M agazyn n ierw szerzęd n  *j konfekcji m ęskiej
,U s. Ilłlilly j l J y y L  Lwó'v, fiftowsk eg: 7. (naprzeciw  Katedry).

Rzpltej. W  rozm owie z przedstaw iciela­
m i prasy min. Zaleski oświadczył, że ro­
kowania królewieckie Polska podejmuje 
z najlepszą woią i o ile delegacja litew ­
ska ustosunkuje się w pudoony sposób 
do tych pertrak tac ji, szanse pomyślnego 
ich zakończenia przedstawiają się bar­
dzo pomyślnie.

Warszawa, 29. marca, (ps) Delega­
cja polska udaje się do Erólewc; dzi­
siaj wieczorem dla podjęcia rokowań 
polsko -lit e wskioh. Miejscem obrad ma 
być pałac regencji. Nie jest ustalony 

■język obrad. Delegacja polska wysunie 
propozycję, aby obrady toczyły się w 
języku polskim i litewddm i dlatego 
■zabiera ze sobą tłumacza. P. mam. Za­
leski przed swym wyjazdem został 
przyjęty na^pecjaJnej audjencji przez. 
Prezydenta Rzpliiej.

 o -
NIEMIECCY BURSZE NARUSZYLI 

GRANICĘ POHSKĄ.
Katowice, 29. marca. (Tel. G. P.) 

W związku z manifestacjami na Ślą­
sku Opolskim, z okazji rocznicy ple­
biscytu górnośląskiego, oprócz napadu, 
na Polaków w Bytomiu, zaszedł pod 
Bytomiem następujący incydent:

Grupa około 30 młodzieńców nie­
mieckich ze śpiewem zbliżyła się do 
punktu granicznego pod Rudą i z o- 
krzykiem: „Hurra! hurra! ntoder mit 
Polem!" obrzuciła kamieniami lud­
ność stojącą po polskiej stronie Gdy 
strażnicy graniczni przybyli, obrzu­
ciła ich również kamieniami, a następ­
nie uciekła.

Pod wieczór banda przybyła po­
nownie, przeszła granicę pqi.ską z o- 
krzykiem hurra! rzuciła tdę na polską 
budkę strażniczą, przenosząc ją na 
suonę niemiecką, gdzie rzuciła ją do 
rowu. Polski strażnik przybył na miej 
sce, lecz banda znajdowała się już po 
stronie niemieckiej.. Strażnik niemie­
cki dopiero po pół godzinie zawiado­
mił o tem władze. Oczywiście bajnda 
zdołała już zbiec. Oddział był seikcją 
organizacji bojowej „Landesschuteu".

MOWA STRESEMANNA NA BANKIE­
CIE PBASOWYM.

Berlin, 29. m arca. (Teł. G. P.) We 
środę w boteln  Adlon odbył się bankiet 
Związku korespondentów  zagranicznych 
w Berlinie. Przybyli m. in. Stresem ann, 
Gróner, Keudell i Scbielle, niem al wszy­
scy am basadorow ie i posłowie, oraz 
przedstaw iciele kół politycznych, a rty ­
stycznych i gospodarczych.

Nuncjusz msgr. Pacehi w przemowie 
określił znaczenie prasy dla dzieła u trzy­
m ania pokoju.

Dr. Stresem ann dał wyraz rozczarow a­
niu, jak ie  wywołały w Niemczech obra­
dy konferencji rozbrojeniow ej. N astęp­
nie podkreślił, że poza ustępam . do ty ­
czącymi przeszłości mowa Poincarego 
zaw ierała również główne i godne uzna­
nia oświadczenie w skazujące, że należy 
szukać dróg w przyszłości na  podstawie 
porozum ienia miedzy narodam i.

 0-----
LOTNICY NIEMIECCY JESZCZE 

CZEKAJĄ.
Londyn, 29. marca. (Te.l: G. ,%) 

Odlot lotników niemieckich podejmu­
jących próbę raidu przez Atlantyk zo- 
s «  jeszcze; dzisiaj 'dno odłożony

W p o d r ó ż y
n ieocen ion ą  

u słu gę oddaje 
latarka e lek ­
tryczna z ba- 

terją

„ M i
Źijdać wszędzie.
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Liczne zwiiZKl podaniu i iedna zniżha
INTERPELACJE — ZWYŻKI PODATKÓW OD ZBYTKU. — ZA PSY BĘDZIEMY PŁAClC MNIEJ. — WY- 
BZIERŻAWIENIE KOSZAR. — NABfCIE GRUNTÓW. — KOMISJA DLA MEMORJAŁU O JRT K RUSKI.

Lwów, 80. mairua.
Cip.) Wczcmaósze jwisd radzenie Rady 

Przybocanej rozpoczęło się od szeregu 
tótei.pelacyj.

R. Źem ^iuewic' wniósł interpela­
cję w sprawie drożysny mater,aló* 
budowlanych, zaznaczając, że koniecz- 
jfl jest bo ẑw toczne w/stąpienie czy- 
ników kbinpai&nldych do walki z tym 
nowym obj-wom spekulacji,

Komisarz Strzelecki przyrzekł' dać* 
odpowiedź na interpelację na nasitęp- 
nem posiedzeniu.

R. Brzeski podniósł sprawę wycina­
nia drzew na wiosnę w plantacjach 
i ogrodach miejskich. Między innymi 
wydęto obecnie w parku Kośuiuszki 
bardzo piękne topole nar rasianśkle. 
Mowfca wnosi, aby dla ochrany drze­
wostanu Majjistiat zatwierdzał każdo­
razowo wniosek inspektoratu. plantacji 
miejskich na wycięcie drzew.

Kom. Strzelecki obiecał zająć się 
tą, sprawą, przycw m  zaznaczył, że 
starodrzew jest wycinany tylko w iw 
zic koiiiiecZnoścł.

R. Smnlikoi i/SLą przedstawiła nędsę 
rodzin robotniczych, zamieszkujących 
baraki na Peieenkówce. Mięsaka tam 
40 rodzin, akin jędzy nimi pizewaima 
część rodzin ze Śląska, wydalonych 
przez Czeckcstowaków. Ojcowie rodzin 
są bądź bezrobotni, bądź zarabiają mi­
nimalnie, dzieci nie mają odzienia ani 
dostatecznego pożywdeiniia.

Komisarz Strzelecki przyrzekł pole­
cić organom opieki społecznej zbada­
nie tej sprawy.

R. Bilbel w pstryrn .fonię 'wniósł in­
terpelację : w sprawie cen mąki, u sta ­
nawianych przez komisję cannikową. 
Mówca twierdzi, :>ć 't o  misja. nie liczy 
się zm^ęczywiate-mi .eonami u produ­
centów i zamsz’ hurtowniku.w do ob­
chodzenia ustawy.

Rnaeciw -ternu wyrażaniu komisarz 
Strzelecki zastrzegł się stanowczo, 
przyczem oświadczył., że przyjmuje 
pełną odpowiedzialność za politykę 
cen Magistratu.

Następnie z porządku dziennego za­
łatwiano szereg ćtougśeh uchwał, po- 
czem dyr. Rozwadowski przedstawił 
wnioski na zmianę statutu gminy m. 
Lwowa o poborze na rrccz gmilny aa* 
moistnej opłaty komunalnej od umów 
o odpłatne przemiesić ais własności nie­
ruchomości. W 'myśl wnćiastou referent* 
uchwalono pobierać opłatę w wysoko­
ści 2 Jproc. od sumy, -przedstawiającej 
wartość ntomchornośc: brultlo

Sprawę sprzedaży skrawka gruntu 
miejskiego Jonasawi i Wilhelmowi 
Sprecherom •łeferdwał pabt. h M u k - 
wicz.

Sprawa dotyczy budowam-ego przez 
Sproeberów gmachu przy ul. Akademi­
ckiej. Wdk-utek nowej regulacji tej ulf-,j ' 
cy, SprechorowiO wnieśli podan-io o 
sprzedaż im gumniłu wynteklijc&go 18.6 
sążni kw. Uchwak/tio sprzedać paten­
tom len granit za  sumę x"0 dolarów 
<®3̂ i za łączną kwotę 2.232 dolarów, j 
N.»dto m-aiją S-precherowie -uiszczać 
opłatę locKoą 50 dolarów za wysunię­
ci e płyty fundamentowej przed iinję 
regulacyjną -o 2 nieftry, i.zaś zk wysa­
dzaniu daszków dbkcia fasady w par­
terze 18 i psi dolarów rocznie.

Prof. Chyliński zapytywał, czy 
przy -udziel o Wij kouisensu tiudo-w lane­
go liczono się z tom, aby gmach ten 
nie stanowił nieestetycznego kontrastu 
s całością ulicy.

W iedtom. Matauiewicz w zastęp­
stwie kom. Strzeleckiego oświadczył,

że .prawa ta została zbadana peraez 
om i ję znawców i i ■"'.yjęto projekt, 

odpowiadający wymogom estetycznym, 
R. Chrystowaki referował spraiwę 

wntteorzawienia Skarbowi Państwa

Lwów, 30 marca.
( jp )  Na ostatniem  posiedzeniu  

M iejskiego K om itetu  rozbudow y, 
o d by tem  pod p rzew odnictw em  
kom. Strzeleckiego, na p orządku  
dziennym  była sp raw a  opinjow a- 
n ia  now ych podań o pożyczki b u ­
dow lane igę] -rządowego fundu-szu 
rozbudow y.

N ow e podan ia  w liczbie 21 re ­
ferow ali dr. Buber, inż. Biernacki 
i prof. M inkiewicz. O gólnej sum y , 
ina ja k ą  opiew ały  w-nies-i-one p o d a ­
n ia , nie obliczono, je d n a k  okazało 
się, źe na korzystne załatw ienie  
tylko 13 podań referowanych przez 
r. Biernackiego byłoby potrzeba 
800 tys. zł. W obec tego zaś, że do 
dyspozycji po-zosfaje obecnie fu n ­
dusz nie o w iele większy, p o stan o ­
w iono rozpatrzen ie  sp raw y  p rze­
k azać w y b ran em u  w tym  celu 
subkomiltatowi, którego zad an iem  
będzie ustalenie w ytycznych, fa- 
k iem i się należy k ierow ać p rzy  
opim jow aniu.

Ń a ten tem at przeprow adzono 
dyskusje , w  ciągu  k tó re j w yłoniły  
s ię  rozm aite zd an ia  tale co do tej 
k w estji, ja k  i co do całokształtu

cja nieodebranych przedmiotów. M. i.
zmajaowały się tam trzy walizki, na­
dane jako bagaż w Katowicach. Po
otwarciu tych walizek nikt z kupują­
cych nio okazał chęci ich kupienia. 
Dopiero policja zainteresowała się bli­
żej zawartością i stwierdź*!*! źe dla 
niej znalezione tam  rzeczy mają pe-w- 
uą wartość.

Lwów, 30 m arca .
(—) D nia 2 m arca  bfi- d w a j b ra ­

cia \V a le rjan  i Jan Laszkiewicze, 
będąc w stan-io podnieconym , ws-tą 
pili do re s tau rac ji M enasShesa 
p rzy  u l. S ykstusk ie j na  piw o. Go­
spodarz w idząc p ijan y ch  gośd , 
odm ów ił im podania trunków , a
Wtedy L aszk ie wiczo w  i e w yw ołali 
piekielną awanturę, w  czasie k tó ­
rej poniszczyli niektórą, m eble w 
restau rac ji. Zaw ęjsw ani d w a j po-

bndynków miejskich na ko»zary woj­
skowe. Uch ralenio wydzierżawić na 
lat 10 od 1. stycznia br.

9 bOazan,
■a mianowicie przy ul. Kade-ckiej, Wo-

politykL budowlanej m iasta.
O dnośnie do  p o d ań  za s łu g u ją ­

cych w p ierw szej lin ji n a  uw zglę­
d n ien ie , zgodzono się, iż p rzede- 
wszystikiem należy popierać budo­
wę m ałych m ieszkań.

W  dy śk u sjj ogólnej r. Biernac­
k i s tan ą ł na stan o w isk u , że racjo­
nalniej byłoby popierać in icjatyw ę  
pryw atną aniżeli budować w  za­
rządzie w łasnym  gm iny, w ycho­
dząc z założenia, że budowanie ta­
kie jest nałożeniem  w ielkich cięża­
rów  na gminę.

Komisarz Strzelecki n a to m ias t 
uw aża, że gm ina m e pow inna u -  
chylać się od tego obowiązku ze 
w zględów  społecznych.

Po dytskusji zaopinjovraino k o ­
rzystn ie  p o d an ie  Turtełtauba na 
rekonstrukcję dom u przy ul. Sena­
torskiej. Poniew aż dom  tein groź 
zaw aleniem , przyznam  na rekon­
strukcję 15 tys. z  funduszu rozbu­
dowy.

Inne p o d an ia  dotyczące rek o n ­
s tru k c ji dom ów  nie będą z tego 
funduszu uwzględniane. N a ten
cel m a ją  być p rzy zn an e  k red y ty  
z M. K. O

komunistycznej, a m. i. rezolucje i u- 
chwały styczniowego zjazdu komuni­
stów polskich w Gdańsku, którego u- 
czestników policja po powrocie do 
kraju aresztowała.

Ponieważ niedawno aresztowano 
we Lwowie lekarza dr. Gaupla, u któ­
rego znaleziono duże ilęfici bibuły 
przesłanej mu z Katowic i Cieszyna, 
wydaje kię prawdopodobnem, że centra­
la owej bibuły znajduje się na Śląsku. 
Transport zapewne był przeznaczony 
dla dr. Gungla, którego w międzycza- 
cio oddano do wi/jźienia Spdówfrgo.

gteruinkowi spotkali się z en e rg i­
cznym  oparem  i n aw e t zostali p o ­
tu rbow ani. D opiero pom oc in n y fft 
posterunkow ych  poskrom iła  a w a n ­
turn ików . Ze w zględu na to, że 
■Walcrjan L asżk iew icz b y ł ju ż  k a ­
ran y , '-sędzia Sokołow ski zasądził 
go n a  cztery m iesiące ciężkiego  
w ięzienia bez zawieszeniu, zaś Ja- 

1 n a  Laszkiew icza na dwa m iesiące 
Ę. zaw ieszeniem  1-ca.ry.

  O —

Miesiąc 
kończy się!
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Piątek

K w iryna, Jana K.

Prenumeratorzy prowincjo­
nalni ,,Gazety Porannej" win­
ni zaraz opłacić prenume­
ratę, aby uniknąć wstrzymania 
i opóźnienia w dostawie.

laskiej, Kleparowskioj, Arciszewskiego, 
Na; Błonio, Misjonarskimi. Żółkiewskiej, 
oraz. dwie przy ul. Łylczafeowisikaej za 
łączną sumą 794.696 zł. na lat 10, 
płatne w ratach kwartalnych.

Z referatu r. C h rystow ak i,  uchw a­
lono n a  rok bieżący obniżyć opłaty 

podatku ma psy, 
a to poihierać za  jedneigo psa  20 zł., za 
dm ąpgo  40, za trzeciego 60 zł.

Z referatu r. Łaczyrka uchwalono 
przedłużyć pobór miejskiego podat­
ku od

zbytku mieszkauiowego 
według oborwilajZiulącego stattuibu. i  pod­
wyższyć go o 100 proc., to znaczy po­
bierać zam iast 4 proc. —• 8 proc. ko­
mornego za Każdy zbędny pokój. (Po­
datek ten dotyczy mieszkań c4ę,5 po- 
■koji w  górę, o ile jest więcej pokojj 
n«ż mieszkańców).

PodaiteŁ miejafcj od spożycia w go­
dzinach wieczornych w  lottralach ro- 
dlauiracyjnych uchwailoni pobieirać od 
godi,. 12 w  nocy, pizyczem przyjęto 
poprawkę i. Gbrishnana, aby podatfk 
ten obowiązywał tylko w lokalach 
rozrywkowych.

Przejęto z  referatu r. Huberta prze­
dłużenie poborn 50 proc. dopłaty do 
podatku miejskiego

od środków przewozowych 
jak* przedmiotów zbyt ml (pi-ywaitiK? 
auta, powozy rfcp-)-

Uchwalono w myśl refenlłu r. Ry- 
glana zalaipić na własność gminy re­
alności położone u rsbiagu ulic Kętnsyń- 
kiego i Bilińskich o ohszarzi 1.776 .są­
żni kw. za ryczałtową uenę. 85 iys. zł.

W myśl referatu, ,r. Howykowycza 
uchwalano wydzibraawić Małopolskie­
mu Tott. Zachęty hodowli koni we 
Lwowie na lat 25 grunt a  i* i i  na 
Peisenkówce na cele d « n ia  

toru wyścigoiwego.
Nakónicc W myśl winiocaku :u(l. 

Laskcwnickiego wybrano kori sję, któ- 
.rąt-ma pnzoasljaiwió wmiiask. w  spraiww. 
mamoujału, wmosilonugo przez r. D«*> 
cykisiwicza i tow w sprawie dounsie- 
esenia

języra niskiego 
do obrad reprezamteoi5 ir 'jskiej i ad- 
ministraCji gminy.

Na tom zaikończano poansdlzer.ie
jjwne.

IŁpŁ _llt    ii——  r— T e
iSafcfe.-* C b e e n te  n e fm o d n S ejszy  

Kto>»gl.US2 MĘSKI

„SWOPIKO."
w s z ę d z ie  r r  n a b y c i/u

PODAŃ DUŻO, A P1DN1Ę)DZV MAŁO. — SUBKOMITET MA U ST A . 
LIĆ WYTYCZNE W  OPIUMOWA NIU PODAŃ. — CZY GMINA MA 
BUDOWAĆ, CZY TEŻ PO PiERAĆ INICJATYW Ę PRYW ATNĄ?

H a n  M i  iii W
Trzy walizki z bibułę komunistyczni.

BYŁY NADANE Z KATOWIC I PRZEZNACZONE PRAWP 5PODOBNIE DLA 
DR. GANGŁA KTÓREGO W MIĘDZYCZASIE ARESZTOWANO.

Lwów, 30. marca.
(—) Onęgdaj w przechowalni na 

dworcu głównym odbyła się łicyta-

W walizach tych bowiem znajdo­
w ała  się łSeznlo około lOu kg. bibmy

Jan i iMerian. n a i  a M r a lc i i
zdemolowaii lokal ftóenaschesa.
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Dlaczego lwowskie i
w cstatirm czasie?

Usterki t 3 są nieuchronną 'koniecznością przy przełączaniu 
abonentów na nową Centralą telefoniczną,

NOWA CENTRALA JEST PÓŁAUTOMATYCZNA. — SPOSÓB UŻYWANIA TELEFONÓW MULI ULEC PEW­
NYM zmlANOM. — NA JŹAS PRZEJŚCIOWI ZOSTAŁY URUGHOMIONE UNJE POŁĄCZENIOWE — AbONEN 
CU MUSZĄ SIĘ UZBROIĆ W CIERPLIWOŚĆ. — ZA TO POTEM LWĆW BĘLZIE MÓGŁ BEZ OGRANICZENI.

KORZYSTAĆ Z KOMUNIKACJI TELEFONICZNEJ.
(Wywiad u Dyrektora Iwowsk, Zarządu P.A,S.T. inż. Spiry.)

Lwów. 30. marca. — Jak już wspommialom, następuje
W oBiai.nicłi dlnliach doszła do 

naszej rgiałccji- Wiadomość, że Za­
rząd PAST -przystąpił do urucho­
mienia we I/wiowi© nowo izbudowa- 
-nej Centrali teleuomaznej półauto­
matycznej. Pdnieiważ przełączanie 
abonentów ze atajrej Centrari n a  no­
wą pociągnie za sobą nieuebronne 
usterki w  funlkcjonow aniu apara­
tów, co może wywołać zaniepokoje­
nie w szerokich kolach abonanrtórw, 
nispoinformowanych o powodach 
tych niedogodności, przeto zwróci 
liśrny się d'o Dyrektora Zarządu te­
lefonów lwowskich p inż Spiiy z 
prośbą o udzielenie nam wyjaśnień, 
jak się przedstawia sprawa utuche- 
m ienia nowej Centrali i jakie ją 
przyczyny występujących obecni.-, 
usterek. P. Dyr. Spina, z cnłą. u- 
przejmoścdą udizielił nam nastę-p-r- 
.ących wyjaśnień;

— Z zadowoleniem przyjmuję spo­
sobność wypowiedzenia się w -tej spra­
wie, gdyż — iajk przypaiszcza-in — już 
obecnie lapew ne niektórzy z abonen­
tów odczuli pewne niedogodności, nie­
stety, nieuniknione przy zmianie Cen­
trali.

PrzaTąuZhinic abonentów ze starej 
Centrali na nową rozpoczęliśmy mniej 
więcej przed dwoma tygodniami. Nowa 
Centrala jest półautomatyczna, system 
używania aparatów satem musi nler 
pewaym zmianom. Zaczęliśmy już 
przyjmować nowych abonentów w  dlzicl 
n-ieach, w których nowa sieć telefoni­
czna została już kompletnie zbudowa­
na i przyłączona do nowej centrali. 
Dzielnice te są stopniowo W jkońcizane 
i przyłączane do Cemtralj.

Aboneinci muszą być poinformowa­
ni o sposobie korzystania z telefonu ze 
względu na to, że nowa Centrala jest 
oparta na innych .zasadach, a mfeino- 
wiciie jest półautomatyczna.

Sposób używania telefonów zatem 
— jak już wspomniałem — musi ulec 
pewnym zmianom.

— Na czem polegają te zmiany ?
— Jedną iz zasadniczych zmian 

jest sposób łączenia.
W nowej Centrali dzwonienie do 

wywcirwanego abonenta odbywa się 
automatyczni”.. sygr u powtarza się tak 
długo, póki na stacji wywoływanej nie 
zostanie słuchawka podniesiona. Je­
żeli zatem dzwonienie nie ustaje, a w 
numerze wywoływanym nikt się nic 
zgłasza, to należy samemu powiesić 
słuchawką, aby się rozłączyć.

Druga zm iana polega n a  te n , że 
w nowej Centrali telefonicznej odmien­
nie od dotychczasowej praktyki na 
starej Centrali, telefonistka nie mówi, 
jeżeli żądany numer jest zajęty, lecz 
w tytli wypadku automatycznie abo­
nent słyszy przerywane gwizdy, co o. 
znaczą, że wyrwoł/wauy numer jest za­
jęty. Należy więc wtedy powiesić słu­
chawkę.

■— W jaki sposób cd ływ a się prze­
łączanie abonentów zie starej Centrali 
tv>- ik*w&?

cino stopniowo i trwcć będzie mniej wię- i 
cej dwa i pół do trzech miesięcy. Na
■ten okres przejściowy muszą abonenci 
uzbroić się do pewnego stopnia w  d e r 
pliwość, w tym  czasie bowiair z ko­
nieczności nieraz będą zmuszeni cze­
kać dłuższy czas na połączenie, gdyż 
część abonentów będzie się. znajdo-waji . 
na nowej, a  część jeszcze na starej 
Centrali. Mogą -t-a-kże zajść pewne u-

Lwów, 30 m arca  
(—) W czora j n a s tą p ił epilog w  

sensacyjnym  procesie o oszczer­
stw o na osobie prezesa Izby skar­
bowej w e Lw ow ie, dra Tadeusza  
Polaka, przez dra Stanisław a Le­
wickiego i Karola Gwoździa.

O szczegółach tego sen sacy jn e­
go procesu, k tó ry  w szerokich  afe­
rach  naszego m ia s ta  w yw ołał 
w ielkie zainteresowanie, donosiłaś - 
m y  w  sp raw o zd an iach  z  d w u d n io ­
w ej rozpraw y. W czoraj ran o  po 
jednodn iow ej przerw ie  n astąp iły

(—) Brygada sanitarno -  oby­
czajow a przy W ydżia lc  śledczym  
po dłuższej obserw acji u sta liła , że 
n ie jak a  Stefanja Hasiukówna, z a ­
m ieszka ła  przy  uf. Supińskiego 4, 
m im o  sw ego m łodego w ieku, bo 
liczy zaledw ie 19 lat, trudni- się 
stręczeniem  do nierządu. I la s iu k ó -  
w na z p raw d z iw y m  ta le n te m  u m ia  
ła w yław iać m łode dziewczęta na­
w et z porządnych rodzin i zapozna­
w ała je z bogatym i p rzem jałow ca­
m i lw ow skim i i pozałwowsikimi, 
k tó rzy  za usług i te w ynagradzali 
ją kwotam i od 20 do 50 dolarów. 
Z p ien iędzy  o trzy m y w an y ch  za 
streczenie H asiuków na lw ią  część

sterki m z \ przełączaniu. To też jeśli 
taka usterka trwa ctza© dł-użazy, należy 
natychm iast /wrócić się do Biura Na­
prawy.

— W jaki sposób- będzie się odby­
wało w ok-resde*,piaeaściowyim łączenie 
abonentów, pozostających na starej 
Ce.riltrali, z  tyrrti, którzy zostali już 
przołącaem na  nową?

— Ponieważ przez pewien ozas będą 
istniały dwie Centrale, pitoeto Zarząd

przem ów ienia stron, poczem  T ry ­
b u n a ł po  n a rad z ie  ogłosił wyrok, 
skazujący dra Stanisław a L ew ic­
kiego za przekroczenie oszczerstwa  
na 6 tygodni aresztu z zam ianą na 
grzywnę, tj, za każdy dzień aresz- 

- tu -po 100 zł., zaś Karola Gwoździa 
również za przekroczenie oszczer­
stw a na 3 tygodnie, z zam ianą na  
grzywnę po 10 zł. za 1 dzień.

Pro.k u ra to r zgłosił zażalenie n ie­
w ażności z powodu niskiego w y ­
m iaru kary, zaś zasądzeni zasirze - '

zatrzym yw ała dla siebie, a  ty lko 
nieznaczne k w oty  oddaw ała  sw oim  
ofiarom . Hasiukownę aresztowano 
i odstaw iono do w ięzienia karnego.

W  d alszym  ciągu  stw ierdzono, 
-że b aw iąca  we Lw ow ie i w ystępu ­
jąca  tu  od dłuższego czasu w  róż­
nych k aw ia rn iach , jako tancerka, 
cudzoziem ka Mar ja Cokan, u ży w a­
jąca  p seudon im u Rija Degen, k o ­
b ie ta  w s ta rszy m  ju ż  w ieku, spro­
w adziła  na drogt nierządu 18-let- 
nią dziewczynę, pochodzącą z Ka­
towic, k tó ra  n a b a w iła  się choroby 
w enerycznej i o d d an ą  została  do  
szp ita la . O fakcie tym  zaw iado­
miony, prokuraturę.

■ Telefonów uruchomił pewną ilość linii 
połączeniowych.

Idnje te cMiczone są na normalny 
m ci telefoniczny. Może się jednak zda­
rzyć wypadek, że przy nadzwyczajnie 
wzmożonym mchu lelifonie*nym ilość 
tych połączeń okaże się niewystarcza­
jąca. W takim wypadku muisi-my znów 
liczyć na wyrozumiałość abonentów.

W każdym ra-zie- mogę zapewnić, 
żo Zarząd Telefonów dołoży wszelkich 
starań, aby ton okres nieprzyjemny 
urwał jak najkrócej i ażeby przełącze­
nia dokonać bez dłuższych p izerw dla 

j abonentów. Jednakże abonenci -ze swe’’ 
strony muszą pamiętać ó-tem, że linjt 
połączeniowe nie są stale, lerz prowi­
zoryczne i pogodzić się z nienuiknio- 
n„mi niedonraganiami, a „wła-szcize- z 
tern, że niekiedy będą zmuszeni- -długo 
czekać na potączSnie, Lwówkami© mają 
już zresztą pewno dloświ-adozenlie pod 
tym względem, bo nie maczej było w 
roku 1923, kiedy bnaowała s** likwi­
dowaną obecnie Centralę telefoniczną 
Tern więcej zatem liczymy nia »u zu­
mienie ze strony naszych abonentów 
obecnego otann p-jejści twego.

W zamian, za- ten krótki azais prp-by-, 
uzyska natomiast Lwćiwt, gdy ju-ż prze­
łączenie większości abonentów zosta­
nie przeprowadzane, znatsinie zwięk­
szoną możność korzystania z  urządreń 

' telefonicznych. Będzie wówczas można 
we wszy itkicn dzielnicach miasta o 
trzymywac telelcny be* ograniczę nia.

— W jaki -sposób izaiztuąjcmiią siu 
abonenci- ze sposobum funkcjonowania 
nowej Centrali telefoniczne” ?

— W tym celu zostały już obecnie ro 
zesłane wszystkim abo-nen/łom przez 
Zarząd Telefonów przepisy odnoszące 
się do funkcjonowania nowej Centrali 
telefonicznej. Praupf5y.4e otmymuie 
także każdy nowy abonent przy za­
mówieniu telefonu. Dokładne przestu­
diowanie tych przepisów ułatwi abo­
nentom korzystanie z urządzeń telefo­
nicznych.

Nadto -dodał p. dyr. Siara ma za­
kończenie, w pieiwt-zych dinliiacb k w ie t­
nia wyjdzie nowy spis abonentów z 
druku i zostanie rezc-siany ws-zi s i k u  
abonentom.

N A D E S Ł A N E .

(Rubryka ta nic pochodź, od Re­
dakcji, która też nie bierze za nią 

żadnej odpowiedzialności).

Otrzymujemy następujące .pismo: 
Wielmożny Pia,nlie Redaktorze!

Odnośnie do zamieszczonego- w  „Ga­
zecie Porannej" z 30. bm. w nu-bryem 
,, Nadesłanie" WwJaldczenia Mojżesza 
Hirfha — proszę bardzo uprzejmie o 
i-askawe .zamiesizicisenie następującego 
mego oświadczenia:

,,Oś-wia!dazam, że wszystkie moje 
twierdzenia i zarzuity podniesione 
przez,e.m-nie w ar^ik-ułach P. '!• „Dzieje 
nie.slycb amej walkli sól ■, zaimieszczo-, 
cych w „Słowie Polsk-iem". są. praw ­
dziwe a je w całej rozc-iąigłi&ń: nadal 
■padtozymuję z tern. że ich prawazi- 
wość jestam gotów przed Sądem udo­
wodnić a w-obec tego z całym spoko­
jem oczekuj \ skargi p. H-jf-lha".

Lwów, d-n-ia 29. m arca 1928.
2573 Dr. Zdzisław SułUowski.

W ĘDLINV czysto wieprzowe, 
uznane ogólnie ze najlepsze poleca' 

firnu.
F  R. D Ą B E K  

Lwów, ul. Zyblikiew irza 51 
F ilja  żó łk iew ska M l.

Radiu p ło s i :  I  6E0RGEA KOlSlII 
H U I I I R I  SALĘ O M ,
czuta B l ł S T W m i  w io J ii l  o rzu ja iiie iu

2 W a s E K a .  Bit ty lko H U L M P F i n  ;y o  tu jd o .

W/rok w procesie o oszczeistwo
na osebie :fr?zef.a Izby skarbowej, dr? Pofaka.
DR. STAN. LEW ICKI SKAZANY NA 8 TYGODNI ARESZTU, P. 
GWÓŹDŹ NA 3 TYGODNIE, O BA J Z ZAMIANĄ NA GRZYWNĘ.

gli sobie 3 dni do nam ysłu.

Z ła kufa b iH M ils k " ]  mm
MŁODOCIANA STRĘCZYCIELKA DO NIERZĄDU. — DZIEW CZĘ­
TA Z PORZĄDNYCH RODZIN ODDAWAŁA NA PASTW Ę ZA­
MOŻNYM BONWIWAHTOM, L W IĄ  CZĘŚĆ DOCHODU CHOWA­
JĄC DLA SIEBIE. — PODSTARZAŁA „TANCERKA" PRZYCZYNĄ 

NIESZCZĘŚCIA 18 LE T N IE J DZIEWCZYNA".
Lw ów , 3(J ma-rca.
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WYŁĄCfNY SKUB

GABRYEL STARK
LWÓW. PL- NTAĘIJACKI 11

Nowy napad pod 
Radymnem.

Pow iatow y Rinaldo zrabował 
aż 9.50 zł.

L w ów , 30 marca.
(—) U rzędow i śledczem u donie­

siono, że p rzedw czora j o godz. 10 
na drodze m iedzy  R adym nem  a 
P rzem yślem  n iezn an y  osobnik n a ­
p a d ł ma jadącego wozem  z to w a ra ­
m i do P rzem yśla  W igdę H audwer- 
kera z Jarosław ia i pod  groźbą re - 
woilweru zrabow ał portfe l zaw ie­
ra jący  9 zł. 60 gr. Poniew aż r a b u ­
nek ten podobnie ja k  rab u n k i, o 
k tó ry ch  don ieśliśm y  w czoraj, po­
pełnione zostały przez jed n ą  i tę 
sam ą osobę, Uirząd śledczy w yde­
legow ał na m iejsce w yw iadow cę 
celem  p rzeprow adzen ia  dochodzeń

Trędowata wWrszawie
(Od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 29 m arca , 
(ę) Po raz  p ierw szy  od w ielu  la t 

stw ierdzono w  W arszaw ie  w yp a­
dek trądu. 32-le tn ia  m ieszkanka 
Częstochowy, Prakseda Kulka, żo­
na ro bo tn ika , n ied aw n o  przyby ła  
do P o lsk i z Baku na Kaukazie, 
Zbadana p rzez lekarzy , w ykazała  
n iew ą tp liw e  znam iona tej S tra­
szn e j choroby. C hora zostanie ode­
s ła n a  do specjalnego  'zakładu pod
Rygą.
; C horoba ta  po siad a  k ilk a  s ta - 
d jów : narośle  guzow ate, ow rzo­
dzen ia , wreszcie rozkład  poszcze­
gólnych  organów , kończący się 
ich  atrofją (zan ik iem ).

Trup konwojenta węgierskiego
w wagonie z rybami.

ZAŚNIĘTE RYBY UŚPIŁY NA W IE K I CZŁOWIEKA. — PRZENI­
KLIW Y FETOR SPOW ODOW AŁ OTWARCIE WAGONU I W Y ­

KRYCIE TRAGEDII.
(Od naszego korespondenta.)

Stryj, w m arcu .
(—) Ze S try ja  donoszą: W czo­

ra j n a  tu t. dw orzec przybył pociąg  
z W ęgier, m a ją c y  m. i. wagon z 
żyw em i rybam i, przeznaczony do 
G ródka Jagiellońskiego. Z pow odu 
popsucia  się kół, w agon ten za trzy ­
m ano . W ydzie la jąca  się z w agonu 
okropna woń, zniew oliła  fu n k c jo ­
n a riu szy  kolejow ych do o tw arcia  
wozu, gdzie ku  w ielkiem u przerażę

n iu  znaleziono zw łoki konw ojenta  
tego wagonu Aleksandra Puskasa  
z W ęgier, liczącego lat 40. Zw łoki 
zab ran o  do kostn icy  celem  p rzep ro ­
w adzen ia  sekcji, k tó ra  w ykaże, z 
jak iego  pow odu śm ierć  n astąp iła . 
Nie je s t w ykluczone, że d enat u -  
legł zatruciu gazam i, jak ie  w y ­
tw orzy ły  się w  tym  w agonie, w sku 
tek zaśnięcia części transportu ryb.

Dz!H tragarz z icg Słoneczne).
SZTYLETEM PRZEBIŁ KOBIETĘ, OJCU JEJ GŁOWĘ GRUNTOWNIE OPU­
KAŁ O KAMIENIE BRUKU, A MARKUSOWI MAZlĄ WYSMAROWAŁ

FIZJOGNOmJĘ.
Lwów, 30 marca.

(—) Sędzia Sokołowski rozpatry­
wał wczoraj sprawę Majera Tennen- 
banma, liczącego lat 26, z zawodu tra ­
garza, zatm. przy ul. Słonecznej 37, 
człowieka o niezwykle wojowniczem 
usposobieniu, oskarżonego o zbrodnię 
ciężkiego uszkodzenia ciała. Majer Ten- 
nenbaum jest człowiekiem niezwykle 
impulsywnym i  szybko, a dotkliwie 
reaguje na jakąkolwiek zniewagę. 11. 
■września z. r. na podwórzu sąsiadka 
Paulina Gosches pobiła dziecko jego 
krewnych. Tennenbaum niewiele się 
namyślając, dźgnął ją dwukrotnie szty 
letem tak, iż musiano ją odwieźć do

szpitala. Gdy za GoSchesową znowu 
ujął się jej ojciec Selig, rozszalały Ten 
nenbaum rzucił adwersarza na zie­
mię, począł go tłuc głową o bruk i 
ciężko ofiarę poranił.

O temperamencie Tennenbauma 
świadczy jeszcze inny fakt. Oto w lipcu 
1927 r. na ul. Furmańskiej Temnen- 
baum, mazią. do sm arowania kół wy­
smarował całą twarz niejakiemu Mar­
kusowi Matławskiemu, dając tern do 
wód swoich dzikich instynktów. Po 
przeprowadzonej rozprawie sędzia So­
kołowski zasądził go na trzy mieisiące 
ciężkiego więzienia.

DWAJ FILIP1ACY PIĘŚCIAMI I NOŻAMI USIŁOWALI WYPUŚCIĆ DU- 
CHA Z GOŚCIA. — POŚWIĘCENIE MAŁŻONKI OCALIŁO OFIARĘ SKA­

ZANĄ NA ŚMIERĆ.
Lwów, 30. marca.

(—) Boże Narodzenie u'b. r. w Ko 
sielnikacb obok Lwowa miało fatalne 
nasitępstwia dla goapoćtairza Wojciecha 
Hrobaka. Na opłatek zaprosił, Józefa 
i Władysława Filipiaków, któnzy w  re­

wanż zaprosili go do siebie. Po krótkim 
pobycie u  Filipiaków z nieznanych 
bliżej przyozym pow stała  aw antura, 
w czasie której obaj bracia rzucili się 
ma Hróbóka i poczęli go masakrować. 
W mieszkaniu bawił rówinież Michał 
Latawiec, który dostał mimochodem"
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nożem w 'nogę, wobec czego, niie cze 
kając n a  ciąg dalszy, zbiegi.

Filiipiajkoiwde powaliwszy ma ziemię 
Hwbaka, kllórego już przedtem zbili 
;tva kwaśne ja-błko, poczęli mu zadawać 
ciosy nożami, co widząc służący ich. 
człek dobrego serca, pobiegł z alarmem 
do żony Hrobaka. Hrotfaaikpiwa szybko 
■przybyła na miejsce i tam ż trudem 
zdołała nawpół żywego męża wydo­
być z rąk rozwydrzonych Filipiaków, 
przyczem okazało się, że m iał om 
czte, y ciężkie rany na plecach i nn 
ręce, talk, że musiano go odwieść do 
szpitala.

Sędzia Sokołowski zasądzT Filipia­
ka Józefa na dwa miesiące, zaś co do 
Władysława skierował sprawę tło 
sekcji lii. Józefowi karę zawiesił z tern, 
że ma poszkodowanemu zapłacić 
120 zł. za ból.

Które banknoty wyco­
fano z obiegu?

Lwów, 30. marca.
Bardzo często powistają obecmle nie­

porozumienia co do nieprzyjmo-wa.nia 
banknotów, które zostały już wycofa­
ne z obiegu.

Aby Czytelnicy nasi niie mieli żad­
nych wątpliwości, poniżej podajemy 
spis banknotów, które mogą- być wy- 
mieniące tylko w Banku Polskim:

Zł. 50: Data banknotu:-28. II. 1919, 
data wycofania, z obiegu: 31. I. 1928. 
data utraity ważności: 31. VII. 1929.

Zł. 20: Daita hainiknolu: 2. II. 1919, 
data wycofam a z obiegu: 29. II. 1928. 
dała utraty ważności: 31. VII. 1929.

Zł. 10: Data banlknoliu: 28. II. 1919. 
ćf-aita wycofanta z abicigu: 29. II. 1928, 
dafta utraity ważności: 31. VII. 1929.

Zł. 20: Data bank-niottu: 15. VII 1924, 
data wycofania z Obiegu: 29. II. 1928. 
da-ta utraty ważności: 31. VII. 1929.

Zł. 10: Data banknotu: 15. VII 1924, 
dala' wycofania z obi-cigu: 29. II. 1928, 
dalą uifraty ważności: 31. VII. 1928.

ZI. 5: Data bankmioltu: 1. V. 1925, 
data wycofania z obiegu: 31. II. 1928, 
da-ta utraty ważi.niości: 31. VII. 1930.

na ih m c  rafito z nieba

uiediin miwryta poirztoa, 
Csslaniecls u luttefm
RYNEK 9, 
KOCHANOWSKIEGO 11 a.
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R. ZUCCOLLI.

Obowiązek.
Tomasz Corsari odzyskał świadomość. 

Jeszcze nawpół przytomny, począł zda­
wać sobie sprawę z te-go, co zaszło. Za­
bił człowieka, zabił najserdeczniejszego 
przyjaciela. Strzelił później do siebie. Jak 
lo było?

Zaraz... Przypomina sobie-
Posprzeczali się przy g-rze w karty. 

ByJi nieco podchmieleni. Cimetta uderzył 
go w twarz. I on str.zelil. Strzelił do niego 
i do siebie. Co za nonsens... Boże, co za 
nonsens...

— Jak -się pan czuje? — zapytał dr. 
Vacalopuli wchodząc do pokoju. — Matm 
nadzieję, że dobrze. Uczyniłem wszyst­
ko, co było w mojej mocy, by pana ura­
tować. Ale, widzi pań-.. Proszę się nie 
denerwować. Pan stanie przed sądem za 
zabójstwo.

Corsari zbladł śmiertelnie. 1
— Stanę przed sądem? — zaipytal 

drżącym głosem. — I co? ka-ra śmierci?
Dr. Vaca.lopuli wzruszył ramionami:
— Nie wiem. Musi pan wziąć tęgiego 

adwokata.

Corsari roześmiał się nagle.
--- Więc po to pan mnie ratował, dok­

torze? Przecież zabiłem się. Jakiem pra­
wem przywróci! mi pan życie, jeżeli pan 
wiedział, co mnie czeka? Uzdrowił mnie 
pan po to, by oddać runie w ręce kata?

— A cóż powinienem był zrobić? — 
zajpytał dr. Vacalopnli, uśmiechając się 
nerwowo.

— Ależ pozwolić mi umrzeć! — wy­
krzykną! Corsari. — Pan nie miał prawa 
usunąć mnie od ka-ry, jaką sam sobie wy­
mierzyłem, po to jedynie, by skazać mnie 
na karę inną... Może mam panu podzię­
kować za to?

—- Ale przepraszam, my, lekarze — 
odparł Yacalopuli zmieszany — maimy o- 
bo-wią-zek wykonywać czynności, związa­
ne z naszym zawodeim.

— Czem wasz obowiązek różni się od 
obowiązku policjanta? — z gorzką, iro- 
nją zapytał Corsari.

— Co pan chce przez to powiedzieć? 
— uniósł się Vacalcipuli, głęboko poruszo­
ny. — Chciałby pan, aby doktor omijał 
prawo?

— Dobrze! Pan służył prawu — po­
czął mówić Corsari z wściekłością. — 
Prawu, a nie mnie biedakowi... Odebra­
łem sobie życie, pan mi je przemocą przy 
wrócił. Trzy, cztery razy próbowałem zer­
wać opatrunki! Pan zrobił wszystko, by

mn-ie uratować, by mi wrócić życie. I po­
co? Poto, aby teraz, z kolej i prawo mi je 
odebrało i to w sposób okmtniejszy. Prze­
cież pan zdaje sobie sprawę, że będę ska­
zany na śmierć. Oto dokąd pana zapro­
wadził pański obowiązek lekarza. Czy to 
nie jest niesprawiedliwość?

A moja żona? Moje dzieci? Cóż teraz 
zrobią w życiu? Mogły być dziećmi samo­
bójcy, to nie hańba, ale być dziećmi zbro­
dniarze?

I pan mi przywrócił życie, aby mnie 
posłać na śmierć? A nawet na ciężkie ro­
boty w- szczęśliwym przypadku? Czyż 
nie jest to straszną zbrodnią, daleko stra­
szniejszą niż ta, którą popełniłem, nie 
zdając sobie z tego sprawy?

Przecież nie mam już wyrzutów su­
mienia. Byłem nietrzeźwy. I odpokutowa­
łem za stwoją winę. Jakaż to sprawiedli­
wość, która na zkn-no karze czkwie-ka? 
Jak będę mógł w więzieniu odpokutować 
za winę, o której popełnieniu nigdy nie 
myślałem, której bym nigdy nie popełnił, 
gdybym był trzeźwy?

I za twoją sprawą, doktorze, mam być 
skazany za zbrodnię, a moje niewinne 
dzieci mają być skazane na pohańbienie? 
Jakiem prawem pan mnie ratował?

_ Wyprostował się, opanowany wściek­
łością, zawył, począł drapać twarz paz 
nogciami, rzucił się głową naprzód na

łóżko, chciał wybuchnąć płaczem, ule 
nie mógł...

Otworzyły się drzwi. Wbiegła jego żo­
na. Przestraszona, rzuciła, się ku niemu. 
Uniosła mu głowę, patrzą-c z przeraże­
niem na jego Irupio bladą twarz.

Chciała go podnieść, posadzić z po­
wrotem na Jóżku, ale nagle, z krzykiem 
wstrętu i przestrachu cofnęła ręce: jego 
koszula była zspln-miuna świeżą, krwią.

— Doktorze, doktorze! Rana się otwo­
rzyła! — krzyczała w obłędnym prze­
strachu.

Dr. Vacalopuli zbladł. Chciał pobiec 
na ratunek, nie mógł się jednak ruszyć z 
miejsca.

— Rana ?
Przezwyciężył się. Wybiegi do sąsied­

niego pokoju. Zatelefonował po swego a- 
systenta. Kazał służbie podać czystą wo­
dę. Wbiegł z powrotem -do pokoju chore­
go i zbliżył się do łóżka.

Ale Corsa-ri jejnem spojrzeniem 
swych szklistych oczu osądził go na 
miejscu.

— Nie ma pan prawa..- Słyszy pan... 
nie ma pan prawa... — wyszepta! zbiela­
łem i usły.

— Ma rację! — rzek! doktór,, opusz­
czając ręce. — Słyszała patii? Nie mogę, 
nie powinienem...

Tl urn. F. M-
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO DIANU.
SKRYPTÓW NIE ZWRACA,

• o
TEATR WIELKI:

Piątek , 30. bm. „H am let“.
Sobota, 31. bm. o 3 popoł. „H am let", 

przedstaw ienie d la  młodzieży szkolnej.
Sobota, 31. bm. o 7.30 wiecz. „Pom sta 

Jon tkow a“.
Niedziela 1. kwietnia o 12 w polud. 

„Czupurek".
Niedziela 1. kw ietnia o 3.30 poip. „Gra 

miłości i śmierci".
Niedziela 1. kw ietnia o 7.30 wieczór 

„Pomsta Jontkowa".

TEATR NOWOŚCI.
Piątek , 30. bm. „L ady Chic".
Sobota, 31. bm. „Lady Chic". §
Niedziela 1- kwietnia o g. 3.30 popol. 

„Dziewczę z puszty".
Niedziela 1- kw ietnia o 8 wiecz. „La­

dy Chic".
*

Teatr Wielki. Jedno z największych 
arcydzieł dram atycznych świata, n ie­
śm iertelna tragedia W , . Szekspira „H am ­
let", wystaw iona n a  naszej scenje w po­
dw ójnej inscenizacji — J. S trachockiego i 
A- Moissi‘ego — jest dziś centralnym  pun 
ktem zainteresowania naszej opinji ku ltu ­
ralnej i przedmiotem ożywionych dysku- 
syj w najszerszych sferach publiczności. 
„Hamlet" w pierwszej inscenizacji ukaże 
się jeszcze dziś wieczorem i jutro w sobo­
tę o godz. 3 popołudniu, d la  młodzieży 
szkolnej, po cenach najniższych, po raz 
ostatni w okresie przedświątecznym.

Juitro w  sobotę wieczorem występuje 
Teatr W ielki z prem jerą 4-aktowej opery 
B. Wallek-Walewskiego „Pomsta Jelitko­
wa", która budzi najżywsze zainteresowa­
nie wśród m uzykalnej publiczności nasze 
go m iasta. W premjerze uczestniczą pp.; 
.Cywińska, Green-Skazowa, Korytko, Pe­
ter, Płoński, Zathey i Zopoth, jako od­
twórcy partyj czołowych. Na szczególną 
uWagę zasługują piękne, malownicze de­
koracje, wedle projektów ant. mai. Z. Bal- 
ka i  M. Różańskiego. Reżysenja Hugona 
ZaJtheya. Kierownictwo muzyczne dyr. Je­
rzego Bojanowskiego. „Pomsta Jontkowa" 
powtórzona będzie w niedzielę wieczorem- 
W  niedzielę w południe o godz. 12 odbę­
dzie się na scenie Teatru Wielkiego — 
na liczne żądania z różnych stron — 
przedstawienie dla dziatwy lwowskiej, a 
będzie niem czarująca ptasia bajka sceni­
czna B- H ertza „Czupurek", w prem iero­
wej reprezentacji artystycznej, w prze­
pięknych dekoracjach i fantastycznych ko 
stjum ach. Ceny miejsc najniższe.

Teatr Nowości pow tarza dziś i jutro 
w  sobotę św ietną rewję-operetkę W. Kol­
io „Łady Chic", którą na wczorajszej pre­
mjerze rozbaw iona publiczność, w ypeł­
niająca salę po brzegi, przyjm owała bez­
ustannemu oklaskami i śmiechem. Nie­
zrów naną przedstawicielką jp a r t j i  ty tu ło­
wej jest p. Korabianika- 

*
TEATR MAŁY.

Piątek , 30. bm. o godz. 7.30 wiecz. 
„L ekarz Miłości". O statni wyst. gośc. M. 
Ćwiklińskiej.

Sobota, 31. bm. g. 3.30 popoł. „W  Noc 
Św iętojańską". B ajka dla dzieci.

Sobota 31. hm. godz. 6.30 wiecz. ^Le­
karz Miłości". Ostatni występ gość. M. 
Ćwiklińskiej.

W
Dwa pożegnalne występy Mieczysła­

wy Ćwiklińskiej w Teatrze Małym odbę­
dą się nieodwołalnie dziś w piątek 30-go 
i jutro w sobotę 31-go hm. w  pełnej aktu­
alnego dowcipu komedji Wlodz. Perzyń- 
skiego „Lekarz Miłości". Z powodu w yja­
zdu świetnej artyistki w sobotę wieczoro­
wym pociągiem warszawskim, przedsta­
wienie „Lekarza Miłości" w  tym dniu za­
cznie się o godzinę wcześniej niż zazwy­
czaj, tj- o g. 6.30 wiecz.

Dla dzieci Teatr Mały powtarza w so­
botę i w niedzielę 31-go bm. o godz. 3-30 
popołudniu prześliczną bajkę W. Raorta 
„W  noc Św iętojańską", która osiągnęła 
rekord powodzenia. Będą to ostatnie przed 
staw ienia tej poetycznej bajki.

*
Repertuar gośc. występów Lldjl Poto­

ckiej. — Dom Narodny.

P iątek  „M irale Efros".
Sobota popoł. „Romans".
Sobota wieczór „M irale Efros".
N iedziela wieczór „M irale Efros"
Poniedziałek '„Rom ans".

*
Ostatnią sposebnosć njrzenia Potoc­

kiej w „Mirele Efros" dają publiczności 
końcowe, przedstawienia, dram atu Gordi- 
nowskiego, w którym wielka tragiczka 
święci niezwykle trium fy. Dramat ten 
schodzi wkrótce z afisza i ustępując miej­
sca premjerze.

*
Koncert symfoniczny Polskiego Towa­

rzystw a Muzycznego odbędzie się w nie­
dzielę 1. kwietnia. Program w całości po­
święcony arcydziełom J. S. Bacha obej­
muje obok V. Koncertu brandenburskiego 
i Ciaconny z towarzyszeniem .organu, 
w spaniałą kantatę „Na każdy czas" w wy 
konaniu której biorą udział chóry, orkie­
stra, soliści i organ. Dyryguje Dr. Adam 
Sołtys, jako soliści w ystąpią: Helena Ot- 
tawowa (fortepian), Józef Cetnor (skrzyp­
ce), Grzegorz Turkowski (flet), oraz wo­
kalny  kwartet solowy.

*
REPERTUAR KINOTEATRÓW!

APOLLO: „Serafin ludzkości" (Franci­
szek z Assyżu).

AVENUE: „Monte Santo".
BAJKA: „3 szwadr-on huzarów austria­

ckich".
CASINO: „Odrodzona Polska".
CHIMERA: „Za kulisami baletu".
KOPERNIK: „Król królów".

FATAMORGANA: „Szansonistiki".
LEW: Pat i Patachoń jako „nau­

kowcy".
MARYSIEŃKA: „Król królów".

MIEJSKI KINOTEATR w Teatrze No-
„Cuda Amazonki" j „Nieznośny Wil-

iy“.
PASAŻ: „Ken-Maynard".
PASAŻ: „W ładca przestworzy".
CHIMERA: „Romans Kaiplanki Wscho­

du" (Grobowiec Maharadży).
»

Sensacyjny Poranek kinematogiafiozny.
Staraniem  Sekcji kulturalno-oświatowej 
klubu Sportowego Policji Państwowej, od­
będzie się w niedzielę, dnia 1 kwietnia br. 
w kinie „Pałace" wielki Poranek Filmowy, 
na którym wyświetlony zostanie podwój 
ny program (17 albtów) i talk: potężny
dram at w 9-ciu aktach z Lon Chanoyem 

p. t. „Człowiek o diwu obliczach", oraz 
w spaniała komedja w 8 akiach z Buster 
Keatonem p. t. „Miljon krów". Ponadtn 
szereg romansów cygańskich odśpiewa 
znana pieśniarka p. Nina Knlczycka. — 

Początek punktualnie o 12 w południe, b i­
lety po znacznie zniżonych cenach do na 
bycia w dniu Poranku od 9 rano przy ka 
sie k ina „Pałace".

 o-----
Polskie Towarz. Muzyczne we Lwowie.

Niedziela, 1. kw ietnia: Koncert sym 
foniczny złożony z dzieł J. S. Bacha."

2771-3
— O -

Ws Kutek konieczności terminowego u 
kończenia prac nad budżetem gminy m. 
Lwowa na rok 1928-29 Komisarz Rządu 
Strzelecki nie będzie przyjmował w cza­
sie od 30. marca do 17 kwietnia b. r. 
włącznie.

31. bm. tracą ważność papierow e dwu 
złotówki z datą  15. m aja  1925.

Wielka Wenta świąteczna. Pod p ro ­
tek toratem  JW Pani Marji Dunin-Bor- 
kow skiej urządza Komitet W oj. LOPP. 
i Zjednoczenie koleżeńskie Jazłow ieckie 
„W entę" dn ia  31. bm. sobota o 4 popoł. 
w sali In sty tu tu  technol. (B ourlarda 5.) 
ze w spółudziałem  orkiestry  26. pp. 1000 
fantów  do w ygrania ja k  drób, wędliny, 
w iktuaiia  świąteczne itp. Dochód na  cele 
LOPP. W stęp 50 groszy — cena losu 25 
groszy.

Związek Strzelecki Oddział II. we Lwo
wie urządza 1. kwietnia o godz. 3 popoł. 
w salach Zw- I.esj. przy ul. Gródeckiej 
1. 69 wielką, wentę świąteczną.

Baczność Legioniści i Strzelcy! W so­
botę 31 bm. odbędzie się informacyjne .ze- 
brnie „Osiedla legjonowo-sfrzeleckiego" w 
lokalu w łasnym przy ul. Gródeckiej 69 
I p. Początek n godz. 7 wieczór.

Kto chce się przyczyuić do zrcalizo. 
w ania tak pięknego i szczytnego celu,

jak im  jest należyte urządzenie C m enta­
rza Obrońców Lwowa, n a  k tórym  spo­
czyw ają B ohaterow ie z w alk uk ra iń ­
skich i bolszewickich, k tó rzy  dobrow ol­
nie poświęcili swe życie d la  Ojczyzny 
i naszego kresowego m iasta, ten choćby 
najdrobniejszą kw otą poprze zbiórkę u- 
liczną w niedzjelę, tj. dnia 1. kw ietnia 
br. u rządzoną staraniem  Straży Mogił , 
Polskich B ohaterów  we Lwowie. Ufając, 
że znane z ofiarności Społeczeństwo | 
lwowskie poprze ja k  najżyczliw iej cci I 
powyższy, zaw iadam iam y, że puszki i od I 
znaki w ydawać się będzie w lokalu M iej­
skiej Kasy Oszczędności w sobotę (31. 
III.) od godz 4—7 popol. i w’ niedzielę 
od 8.15 rano.

Towarzystwa muzyczne i śpiewackie 
na terenie województwa lwowskiego, ta r­
nopolskiego i stanisławowskiego zaw iada­
miamy, że W alny Zjazd Delegatów odbę­
dzie się w -niedzielę 1. kwietnia br. o g, 10 
przedpołudniem we Lwowie w sali Kasy­
na i Kola lit. art. (ul. Aka-demicka 11). 
Towarzystwa muzyczne i śpiewackie m a­
ją prawo wysyłać 2 delegatów liczące 
mniej niż 50 członków — jedinego dele­
gata.

Towarzystwo Pań Miłosierdzia św-
Wincentego a Panlo zawiadam ia pp. kup­
ców, że od dnia dzisiejszego począwszy, 
będą mogli pobierać, bony dla ubogidh w 
następujących sklepach, których właści­
ciele ofiarnie przyszli nam  z pomocą: 
sklep p. Stępkowicza p.l Kapitulny 2, p. 
Ouesta Rynek, p. Zaleskiego ul. Akademi­
cka 20, Hurtownia Kuipiectwa Polskiego 
ul.' Wałowa 5-

Ostre strzelanie w Zamarstynowic. 
Komenda m. Lwowa podaje do publicz­
nej wiadomości, że w następujących 
dniach m iesiąca kw ietnia -br. odbywać 
się będzie ostre strzelanie na strzelnicy 
wojskowej w Z am arstynow ie: 2, 4, 5, 7, 
11, 12, 14, 16, 18, 19, 21, 23, 25, 26, 28. 
Pas niebezpieczeństwa obsadzony będzie 
w ojskow ym i posterunkam i ochronnym i, 
do których zarządzeń przechodnie w in­
ni się stosować.

(—) Ujęcie włamywaczy przeć popeł­
nieniem kradzieży. P atro l w ywiadowcza 
w ydziału śledczego ujęła  w czoraj w ie­
czorem M ichała Goronia i M arjana Ko­
walskiego w chwili, gdy na ul Łycza­
kowskiej zabierali się do kradzieży. Z na­
leziono przy nich loro żelazny, wyci- 
skacz zamków, 3 w ytrychy oraz jeden 
brow ning z 8 nabojam i.

(—) Aresztowanie „szusta.wróżbity. 
W ładze policyjne u jęły  w czoraj W asyla 
Petrusa, rodem  z Rusi Podkarpackiej, z 
zawodu ro ln ika, chwilowo zam. w Żói- 
tańcach, k tó ry  wróżąc dopuścił się szę 
regu oszustw.

(—) Włamania i kradzieże. P io tr W iś­
niewski, zam. K opernika 36., doniósł 
wczoraj policji, że n ieznani sprawcy wła 
mali się do jego m ieszkania i skradli ros 
m aite przedm ioty oraz b iżuterję w arto : 
ści 3.500 zl. — Na szkodę Jakóba Be- 
gleitera, zam. K otlarska 12., skradziono 
w czoraj z m ieszkania fu tro  m ęskie w ar­
tości 1.700 zl. — Z m ieszkania Marji L e­
szek, zam. ul. Szpitalna 41., skradziono 
wczoraj bieliznę w artości 260 zl.

(—) Aresztowania za kradzieże. Do 
aresztów policyjnych oddano w czoraj: 
Mozesa Siiberschlagera, przytrzym anego 
w chwili m anipulow ania przy oknie wy- 
stawowem sklepu K olpana przy ul P ie­
karsk iej, W andę Sottys, k tó ra  w sklepie 
Adolfa K obera przy ul. Łyczakowskiej, 
sk rad ła  torebkę, oraz Itę H ajsiuk za o- 
szustwo na  szkodę W ojciecha Berzyń- 
skiego, m asarza przy  ul. Gródeckiej 
3., od którego pobrała w iększą ilość wę­
dlin rzekom o dla składnicy tow arow ej, 
oraz d la w łaścicieli hotelu i pensjonatu 
w Zakopanem .

(—) Ujęcie młodocianego „wieszatc- 
la“. W czoraj w południe kom isarja t III. 
aresztow ał W ładysław a D rozda, liczące­
go la t 16, zam. przy ul. Zam arstynow - 
skiej 43, k tó ry  przed k ilku  dniam . w  re ­
alności te j usiłow ał powiesić na  porę­
czach 4-ro letniego Mieczysława Kmiecia.

(—) Kradzież sikawki ogniowej. Urząd 
gm inny w Nowem Siole zaw iadom ił 
w czoraj policję, że nieznani sprawcy 
skradli z gm innej szopy polakierow aną 
pa czerwono sikawkę ogniową z 0 wę­
żami i wozem w artości 1.500 zł.

I (—) Dwa pożary. W czoraj w  połud­
nie w Domu akadem ickim  przy ul. U jej­
skiego 7. w ybuchł ogień strychow y skut­
kiem  zajęcia się belki od kom inka. Straż 
pożarna ogień zlokalizow ała. Szkoda wy 
nosi 500 zł. — D rugi pożar pow stał w 

• Spółdzielni 13. DAK. przy D rodze Wu- 
j leckiej! M ianowicie od rozpalonej ru ry  

zajęły się półki i tow ary bław atne, które 
częściowo spłonęły. Ogień zlokalizow ała 
straż 13. DAKu Szkoda wynosi 1,500 zł. 

 o------
Błp. dr. Jonasz Reinhold. Z pośród 

przem ysłowców drzew nych ubył czło­
wiek, przez którego śm ierć ponosi prze­
mysł drzew ny niepow etow aną stratę. 
Błp. dr. Jonasz Reinhold, w spółw łaści­
ciel jednej z najstarszych firm  drzew ­
nych Reinhold i Miinzer b ra ł żywy u- 
dział w zorganizow aniu tego przem ysłu 
i w spółdziałał przy założeniu Syndykatu 
in teresentów  drzew nych, w którym  aż 
do śm ierci był jednym  z najczynniej- 
szych członków  W ydziału. Pom im o, iż 
był o rdynującym  lekarzem , interesow ał 
się żywo wszelkiemi przem ysłu drzew ne­
go dotyczącem i spraw am i i znacznie 
przyczynił sie do jego podniesienia. To 
też Syndykat - zachow a go n a  zawsze 
we w dzięcznej pamięci. Ze względu na 
niezwykłe zalety serca i charak teru  cie­
szył się Zm arły pow szechnym  szacun­
kiem.

 o----
WYTWORNE KAPELUSZE, 
OSTATNIE KREACJE MODY 

paiecc pierwszorzędny 
SALON MÓD Stefanji TOMASZEWSKIEJ,

Akademicka i -  24-18-6
: o------

Zakład kąpielowy 
św. Anny

ul. A kadem icka 1. 10.
b ędzie  w  n iedzielę , dnia 1. k w ie­
tn ia 1928 r. do południa  otwarty.

LM. 46.515/28.
W. II.
We Lwowie, dnia 29. marca 192S 

OBWIESZCZENIE.
Na podstawie arrt. .2. rozporządza­

nia Prezydenta Rzeczypospolitej z -dnia 
12. m arca 1928 Dz. U. R. P. Nr. 31 
pótz. 292 wzywa .się PP. właściciel i re­
alności i  ich zastępców, alby w  wy pad­
kach, gdy komorne zastanie lokatorowi 
podwyższone, luib gdy pobiorane Wzglę­
dnie umówione komorne jest wyższe 
od1 zaznanego i opodaffikowainego ko- 
moirinego, zawiadamiali Magistrat o 
podwyższeniu komornego, względnie o 
wspomnianej różnicy komornego, w 
ciągu 30 dni po zaszłej zmianie komo-?-, 
nego, lub doręczeniu nakazu płatni­
czego.

W inni niezłożenia tego zawiado­
mienia, jakoteż podania w niem świa­
domie nieprawdziwych danych, nie* 
Zależnie od obowiązku uiszczenia 'na­
leżności nodaitikaw-ej —  ulegną karze 
pieniężnej pierwsi, w  wysokości 
dwukrotnej, drudizy w  wysokości o® 
dwukrotnej do dziesięciokrotnej sumy 
uszczuplonego, względnie narażonego 
na  zmniiejszeute luib uKzczuiplenic po­
datku. 2761

Magistrat król. stoi. m. Lwowa. 
Komisarz Rządu p. o. Prezyd. miasta: 

Jan Strzelecki, w r. 
 o-----

Z  k r a f t t r

Zgon żony sen. Struga. Onegdaj 7.mai­
ła w W arszaw ie m ałżonka znanego lite­
ra ta  A ndrzeja Struga (Tedcusza Gałeckie 
go) H onorata  Gałecka, zasłużona dzia­
łaczka społeczna.

Tadeusz Błotnicki, artysta  rzeźbiarz 
i profesor państw , szkół przem ysłowych 
zinarl w  Krakowie w wieku la t 60. §p.
Błotnicki, Lwowianin, był tw órcą całe­
go szeregu pom ników  i prac rzeźb iar­
skich.

Cichy pocichu prowadził gorzelnię.
W ładze skarbow e bydgoskie w ykryły w 
Pakości trzecią już ta jn ą  gorzelnię. W ła­
ścicielem je j byt n iejaki Cichy. P roduk ­
cja obliczona była na  duży zbyt.

Strajk pracowników krawieckich wy­
buchł w Poznaniu. S tra jku je  500 p ra ­
cowników na tle żądania podwyżki 
płac.

  o-----

Szczoteczki u m. szczotki r,1«K
p oleca po cenach  najtańszych

PIOTR MIKOLASCH i Ska Lwów, Kopernika 1.
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Kącik radj ową.
PROGRAM A U U luJl RADIOWYCH.

Piątek, 30. marca 1928.
Warszawa (1111) 16.40 Lekcja języka 

angielskiego. 17.45 Transmisja Koncertu z 
Katowic. 19.30 Odczyt p. t. „Szkodliwe 
wpływy sportu". 19.55 Pogadankę rnuzycz 
n ą  z cyklu „Dzieje muzyki" wygi. prof. 
Stan. Niewiadomski. 20.15 Transm isja z 
Filharm onii W arszawskiej. Festival m u­
zyki francuskiej pod dyrekcją A rtura Ho- 
neggera- W  programie utwory w łasne i 
Rmila Młynarskiego. 22.30 Odczyt propa­
gandowy z aziału „Radiotechnika" p. t. 
„Budowa wzmacniacza jednolampowego".

Katowice (42ż) 17.45 Koncert prśw.
muzyce tanecznej 18-go i 19-/go wieku. 
20.15 'iransm . z W arszawy.

Kraków (566) Poznań (344) Wilno (435) 
20-15. Transm isja koncertu symfonicznego 
z W arszawy.

Wrocław (322) 20.10 „Hamni geht tan- 
zen" operetka w 3 aktach Eyslera.

Neapol (333) 20.50 „Bal m askowy",
opera Verdiego.

Praga (349; 20.00 „Piękna Galatea" o- 
perrlka Suppe-go. 22,00 Koncert orkie- 
stralny.

Stuttgart (380) 20.00 Koncert skrzyp­
cowy. 2100 „Komedja słów" Łch-uitzlera.

Hamburg (394) 19.25 „Holender Tu­
łacz" opera w 3 aktach R. W agnera. 23.30 
Muzyka taneczna.

Frankfurt (428) .  20.30 „Od ranka do 
wieczora" sztuka Kaisera.

Brno (441) 20.00 „Piękna Galatea ' o- 
pertka Suppego.

Sztok ie m  (454) Motała (1320) .Fide­
lio" opera Beethovena.

Peilm  (484) 20.00 Transmisja koncertu 
publ.-pośw. utworom Schuiberta. 22.30 Wie 
czór lekkiej muzyki włoskiej.

Wiedeń (517) 19.00 Odczyt p t. „Pierw­
sza pomoc w czasie krwotoku". 19.30 
„MatthkuB-Passion" oratorium Bacha.

 0-----
TABELA WYGRANYCH LOTERJI 

PAŃSTWOWEJ.
(Nieurzedowa)

Dziś w siedrrnastyin dniu ciągnienia 
V-laj klasy 16-tej -loterii państwowej, głó­
wniejsze wybrane padły n a  num ery na­
stępujące;.

50-000 zł. Nr. 51421.
"5.000 zł. Nr. 4798’/.
ro  10.000 zl- Nr. 9059 55609 60050.
Po 5.0U0 zł. Nr. 118788 (los firmy 

„Runo", Lwów Akademicka 3).
Po 3.000 „1. Nr. 64204, 128884 (losy 

firmy „Runo", Lwów Akademicka 3).
Po 2.000 zł. Nr. 22543 43302 44001

45100 46753 67398 85607 100239 112447 
losy firmy „Nadzieja", Lwów, Sykstuska 
1. 6 .

Po 1000 zł. Nr. 21985 30315 31379
40171 40633 4114-8 51631 66685 72796
75980 83673 99640 111249 (losy ftomy
„Nadzieja" Lwów, Sykstuska 6), 112067
115777 116379 1191/2 125539.

Pu 600 zł. Nr. 11361 18407 23951 25778 
34788 57647 61665 63344 78906 81647
82652 92423 92448 102588 109057 100220 
109881 114513 129264.

Po 500 zł. Nr. 1646 1736 2344 2952 
13189 14040 1.5066 16074 17560 18561
4-0555 43624- 49468 50569 61063 61900
68640 68733 7z640 80063 00799 96026
98640 105902 109452 111988 114-497
118138 120807 122185 1224-61 123309-

Ponadto 170 wygranych po 400 zł. i 
1540 wygranych po 250 zl.

ui h m l i  p  25.000
padła na los Nr. 78513

zakupiony w  najw iększym  ł najszczę­
śliw szym  kantorze L oterji Państw ow ej

„NADZIEJA", LWdlll, SilKStUSKa I 6.
Polecam y s częśliw e losy kl. 1-ej
17-tej L oterji w  cen ie : J/< losu —
Zł. 10- , >/, losu Zł. 20’—, */, los -  

U  4 >•— .

Kohsalne szanse wygrania I
fitouina wygrena 700.000 złotych-

Co dru^i los wygrywał

Dziś w osiemnastym dniu ciągnienia 
V-tej klasy 16-tej loterji państwowej, głó­
wniejsze wygrane padły na numery n a ­
stępujące:

25.006 zł. Nr 54228.
18-000 zł. Nr. 54605.
10-600 zł. Nr. 58761,
Po 5.000 zł. Nr. 80394 109243 126973.
Po 3.000 zł Nr. 14810 40429 52831

601ró 67112 71722 88349 101527 (los fir­
m y „Nadizieja", Lwów, Sytswiska, 6.

Po 2.uił0 Zł- Nr. 37306 5i436 66422 (los 
f i rn y  „Nadzieja", ii/w c/w, Sytostusjka 8),
74894 aa948 (los firmy „Runo", Lwów, 
Akademicka 3), 96399 '.09376 110094
119510 120839.

Ro 1000 zł. Nr. 2591 13611 16797 25896 
31652 36554 46843 69423 71046 72368
80228 81732 83224 90154 104728 110926
109219 Rosy firmy „Runo", Lwów, Aka­
demicka 3).

Po 600 M- Nr. 4259 11648 18793 30844 
35509 59S0S 631.74 7934-4 944-95 96660
9724-9 113705 123986.

Po 500 zł. Ni. 14961 16466 16765 3120G 
38863 59756 53380 55031 61308 68900
65183 66698 68525 74386 77160 78551
78637 87406 90384 90991 105234 123936.

Ponadto 150 wygranych po 4Ó0 zl-

GIEŁDY.
GIEŁDA LWOWSKA.

Lwów, 29. m arca.
K ursy akcji bez zmiany. O broty na 

dal m ałe z powodu b raku  zleceń. Uspo­
sobienie słabe,

GIEŁDA ZBOROWA.
Lwów, 29. marca-

Z w yjątkiem  hreczki, k tó ra  nieco po­
drożała, inne a rtyku ły  u trzym ują się w 
cenie. T endencja u trzym ana; Usposobie­
nie spokojne.

KURSA ZBOŻOWE.
Pszenica k raj. dw orska ex 1927 750— 

730 gr. 54.50—55.55, Pszenica k ra j. zbio­
row a ex 1927 730— 710 gr. 52 75—53.75, 
Żyto m ałopolskie ex 1927 690 gr. 45.50—
46.00, Jęczm ień m ałopolski b row arn ia­
ny 670 gr. 43.50—44.50, Jęczm ień małop. 
przem iałow y 640 gr. 40.75—41 75, Jęcz­
mień małop. pastewny 600—610 gr. 
34,50—35.50, Owies m ałopolski ex 1927 
450 gr. 39.00—40.U0, K ukurudza rum uń­
ska 39.00—39.50, Z iem niaki przem ysło­
we 0.00-—0.00, Fasola biała 55.00—60.00, 
Fasola kolorow a 43.00—46.50 Fasola 
k rasa  65.00—6U.O0, Groch 1/2 Yictoria
55.00—6U.00, Groch polny 40.00—50.00, 
Bobik 37.00—38.00, M ieszanka pastew na 
w ziarnie 00.00—00.00, W yka 31.00—35.50 
Siano słodkie krajow e prasow ane 7.50—
8.50, Słoma prasow ana 4,25—4.75, Hre- 
czka 47.25—48.75, Len 71.25—73.25, Ł u­
bin niebieski 24.75—25.75, Rzepak ozi­
my ex 1927 71.00—73.00, M ąka pszenna 
40 proc. b ru tto  za netto  łącznie z w er­
kam i loco Lwów 92.00—93.00, Mąka 
L^zenna 50 proc. bru tto  za netto łącz 
nic z w orkam i loco Lwów 81.00—85.00, 
Mąka żytnia 68 proc. b ru tto  za netto  łą ­
cznie z w orkam i loco Lwów 67.00—68.00, 
Grysik kukurudziany  60.00—63.00, Mąka 
kultu rudziana 48.00—50.00, O tręby ży t­
nie netto bez w orka 30.50—31.00, Otręby 
pszenne netto  bez w orka 29.75—30.25, 
Kasza hreczana 89.U0—9l,00, 50 proc. ca­
lówek, 50 proc. połówek, Kasza jaglaua
80.00-—84.00, Kasza jęczm ienna 64.25— 
60.25, Pęcak 63.00—64.00, Proso k ra jo ­
we 46.00—48.00, M akuchy lniane 48.00-—
49.00. K oniczyna czerwona k rajow a n a ­
tu ra lna  100.00—220.00, Mak niebieski

i 90.00— 110.O0, Mak Lwy 75.00—y0.00. 
i W ołki jutow e wyr. Stradom. W arta 

1.70—1.80, Częstochow ianka 75 kg. za 
sztukę 1.65— 1 70, Worki używane dobre, 
za sztukę 1.56— 1.60.

GIEŁDA KRAKOWSKA.
Kraków, 29. m arca. (Tel. G. P.) Bank 

Polski 146.50, P harm a 6.75, żegluga 11, 
Zieleniewski 146.80, T rzebinia 13.50, Gór 
ka 96, Siersza el. 12.75, Siersza gór. 51, 
K rakus 0.l6.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Warszawa, 29. m arca. (Tel. G. P.) 

Bank D yskontow y 138.50, Bank H andlo­
wy 123, B ank Polski 148.75, Bank Z w. 
Sp. Zar. 86, Spiess 162.50, D ąbrow a 71.50 
Chodorów 151, W arsz, cukier 72, F irlej
54.50, W ęgieł 92.5C, Nobel 37, Cegielski 
45, Lilpop Rnu 40.75, M odrzejów 45.00, 
Ostrowiec 93, Pocisk 11, Rudzki 53, S ta­
rachow ice 62.50, Borkow ski 19.25, Ha 
berbusch 173.50, Spirytus 39.

W arszawa, 29. m arca. (Tel. G. P.) Bel 
g ja 124.18, H ołandja 358.15, Londyn 
43.41, N. Jo rk  8.88, Paryż 35.00, P raga
26.35, S zw ajcarja 17134, W iedeń 125.14 
5 proc. pożyczka kouw ers. 67, pożyczka 
kolejow a konw ers. 61, pożyczka ko le jo ­
wa 102, do łarów ka 72, 8 proc. listy  zasl.

[ ZGuBICNl , ZNALEZIONO. 
10 groszy za wyraz.

WILK duży, ciemny, wabi się „ D ż e n f, 
zaginął w środę wieczór. Uprasza się 
znalazcę o wiadomość za wynagrodz-e- 
nium-do. Zarządu Pasażu Mrkolascha.

2762

WOLNE POSADY. |
10 groszy za wyraz. £

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursa fachowe koresponden­
cyjne prof. Seaułowiuza, Warszawa, 
Zórawia 42. Kursa wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowości kupieckiej, 
korespondencji handlowej, stenografii, 
nauki handlu, praw a, kaligrafji, p isania 
na  maszynach, towaroznawstwa, an- • 
gielsJaegOi francuskiego, niemieckiego. 
Po ukończeniu świadectwo. żądajcie 
prospektów. 1180-39

B anku Gosp. K raj. 94, 8 proc. listy  zast. 
Banku Rolnego 94, 8 proc. obłig. kom un. 
Banku Goap. K rąp 94

GIEŁDA ZURYCHSBA.
Zu.ych, 29. m arca. (Tel. G. P.) Paryż 

20.43, Londyn 25.33 i trzy  czw arte, N. 
Jo rk  Ó.19, Belgi* 72.42, W łochy 27.42, 
H iszpanja 87.50, H o L n d ja  209.02 i pół, 
Berlin 124 1/ 8, W iedeń 73.05, Sztokholm
139.35, Oslo 138.55, K openhaga 139.05, 
s o tja  3.75, P raga 15.39, W arszaw a 58.25, 
Budapeszt 90.65, B iałogród 9.13, Ateny 
6.89 K onstantynopol 2.64, B ukareszt 3.23 
i trzy  czw arte, H elsingfors 13.10, Buenos 
Aires 222 i ćwierć.

GIEŁDA WIEDEŃSKA.
Wiedeń. 29. m arca. (Tel. G. P.) Am­

sterdam  285.65, Belgrad 12.47 i trzy  
czw arte, Berlin 169.05, B ruksela 99.00, 
B udapeszt 123.94, B ukareszt 4.42 1/8, 
K openhaga 190.06, L ondyn 34.63, M adryt 
119.60, M edjolan „7.49.5, N. Jo rk  709.25, 
Osio 189.40, Paryż 27.92.5, P raga  21.01 
i ćwierć, Sofja 5.10 i trzy  czw arte, Sztok 
koim  190.40, W arszaw a 79.83 § pół, Zu­
rych i39.t>5, A m erykańskie 708.20, N ie1 
miecKie 169.40, W łoskie 37.58, Jugosło­
w iańskie 12.39.5, Szw ajcarskie 136.40, 
R enta m ajow a 0.526, R enta lu tow a U.6u0, 
R enta koronow a 0.43, D unaj Sawa Adria 
80.9a, B ankvcrein 29.05, bodenkred it 
125.10, K red itanstad  63.80, B ank H ipo­
teczny 72, Kompas 0.87, L anderbank  
24.80, M erkury 26.10, Kolej północna 
1039, Czerniowce 60, Austr. kol. państw.
27.50, Kolej południow a 13.50, B row ary 
103 i pół, Alpiny 41.40, Berg u. H utten 
738, K rupp 1225, Poldi H utte 155 i pół, 
R im a 126.10, Siersza 9.65, Silesia 0.16, 
Zieleniewski 14.30, Apollo 189.30, Fanto  
6.40, K arpaty 29, G alicja 69.50, Nafta 
30.90.

GIEŁDA PARYSKA. |
Paryż, 29. m arca. (Tel. G. P.) Londyn 

124.02, N. Jo rk  25.40, Belgja 35 ł i trzy 
czw arte, H iszpanja 428 i trzy  czw arte, 
Y iochy 134 i ćwierć, Szw ajcarja 489.25 

D anja 680 i trzy  czwarte, H olandja  1023 
Norwegja 678 i ćwierć, Szwecja 682, P ra ­
ga 75.40, R um unja 15.80, Niemcy 607, 
W iedeń 359.

GIEŁDA LONDYŃSKA.
Londyn, 29. m arca. (Tel. G. P.) N. 

Jo rk  488.21, H olandja  12.12.18, F ranc ja  
124.1.2- Belgja 34.97, W łochy 92.40, Niem­
cy 20.41, Szw ajcarja 26.33.8, H iszpanja 
28.95, D ańja 18.21.7, Szwecja 18.18.5, 
Norwegja 18.28.5, H elsingfors 193.80, P ra  
ga 164.68, W iedeń 34.69, W arszaw a 
43.47.

OBROTY PRYWATNE.
Lwów, 29. m arca.

T endencja zwyżkowa. O brót ożywiony.
WALUTY: D olary am eryk. 8.89.25—

8.89.50, do iary  kanad. 8.84.50—8.85.00, 
korony czeskie 0.26.33—-0.26.66. szylingi 
austrj. 1.25.50— 1.26.00, leje 0.05.00— 
0.05.50, frank i francuskie 0.34.50—0.35.00. 
frank i szw ajcaiskie 1.71.75— 1.72.25, fu n ­
ty szterlingi 43.50.00—43.80.00, czerwień- 
ce sow. za jeden  32.60—33.00.

ZŁOTO: 20 koron  36.60.00—36,85.00,
20 franków  34.65.00—34.60.00, 20 m arek 
niem . 42.80.00—48.10.00 10 rubli ros.
47.00.00—47.50.00.

SREBRO: Kor. austr. 0.69.00—0.70.00,
5 kor. aust. 3.55.00—3.60.00, floren austr. 
1.78.0C—1.80.00, ruble rosyjskie 2.96.00—
3.06.00, kopiejk i za rubei 1 47.00— 1.53.00.

O G ŁU SZEN IA ,

I

ZDOLNA 5'TENOTYFISTKA
ze stenografią i znajomością języka nie­
mieckiego zostanie naaychmiast przyjętą.
Zgłoszenia osobiste między godz. 4.30 a 

5.30 papol. u firmy 2788
MICHa Ł u l a m ,

Lwów, ni. Zyłdikicwicza 27.

PRAKTYKANT z oapow iedniem  w y­
kształceniem , z początkam i języka n ie ­
m ieckiego zostanie p rzy ję ty  do firm y 
F ilip H aas i Synowie, Lwów, 3-go 
Maja 7, 2795

r POSADY POSZUKIWANE. 
3 * osze na wyra i.

MAGISTER farmacji, doorze polecony po­
szukuje od 1. m aja stałej posady, e- 
wentualnie zastępstwa. Zgłoszenia pod 
„Sum ienny" do Administracji. 2726-2

OGRODNIK, kawaler, poszukuje posady, 
obeznany we wszelkich gałęziach v za­
kresie ogrodnictwa: pielęgnowanie
wszelkich jarzyn i kwiatów) drzew owo 
cowych i p lekowych, 'z a razem  pszcze-l- 
nietroo. Może się wykazać dobrem! 
świadectwom, na  żądanie. Adres W S. 
ogrodnik poste rest. Szkło. 2708-2

MASZYNISTA egzaminowany z dłuższą 
praktyką zagraniczną i krajową, zna się 
r a  wszelkich m aszynach paroiwvch i 
rolniczych.,, na tartakach i świetle elek- 
trycznem, na instalacjach wodociągo­
wych, na robotach ślusarskich- Może 
się wykazać dobremi świadectwami na 
żądanie. Adres P. P M aszynista, poste 
res-t. Jaworów- 2708-8

ZARZĄDCA ekonom Gaje nizne p. Dro­
hobycz — Polaik, w sile wi-efcu, ruiynio- 
wamy, prowadził zairajziem las; obejmie 
pt,3adę zaraz- Neronowicz St. 2552-4

I MIESZKANIA, SKLEPY. 
10 groszy za wyraz. I

GARAŻ w prywatnej w ilii do wynajęcia. 
Wiadomość: ul. Listopada 33. f/778-2

2 POKOJE oddzielne przedpokój, łazien­
ka, gaz, umeblowane, okolica T echni­
ki ZŁ/az do w ynajęcia. Zgłoszenia ad ­
m in istracja  „P o ranne j"  pod „W ygo. 
d a“. 2772-2

LOKAL złożony z 5 pokoi i kucnni w 
centrum  m iasta  położony n a  biuro 
względnie m ieszkanie zaraz do w /n a - 
jęcia. W iadom ość do A dm inistracji 
„Inżynier". 2793-2

MIESZKANIE 4, 5 i 6-cio pokojowe do wy­
najęcia w nowym domu, z pełr ym kom ­
fortem, w I dzielnicy Czynsz roczny z 
góry w dolarach. — Zgłoszenia pod 
„H. W .“ w Administracji. 2729-3

I KUPNO I SPRZEDAŻ.
12 groszy za wyra/

FORTEPIANY krótkie, znakomite, cenj 
Zniżone, sprzedani. Możliwa zamiana. 
Kopernika 26. Skleniarski. 2757-5

FIRANKI dyw any, chodniki, 
garnitury , po rtjery , 

m a te ije  m eblow e, po leca najtan ie j

H. SHlBmsKś iwom. KopernlKa
DO SPRZEDANIA z wolnej ręki W eta , 

kilka wózkuw 1 sanek w siania uży­
walnym- Bliższa wiadomość. Państwowe 
Żakiaay obróbki drzewa Lwów-ł-snen- 
kówka, Telefon 226 2777

SPRZEDAJĘ tan io  narcele przy ulicy 
Szvmonowiczów. Kostiuk, K opernika 
19. 2774

WSPANIAŁY garnitur salonowy, złocony, 
tococo . sprzeda okazyjnie „Lamus" Ro­
mano wicza. 10. 2750-3

GARNITURY mahoniowe, antyczne, kry­
te adamaszkiem i nowoczesne, kryte 
kret-onem sprzeda okazyjnie „Lamus",
Romanowicza 10. 2750-3

KUPIĘ fortepian lub pianino tylko pry­
watnie, okazyjnie. Zgłoszenia Admini­
stracja „Gazety Porannej" pad „Na 
Święta". 2724-5

BR2UCI-IOWICE. Piękną parcelę z fun­
damentem sprzeda okazyjnie. W iado­
mość ul. Krasickich 12, I. p. od 3— 5 pc
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Nr. 90 Dodatek tygodniowy do Nr. 8453 z  dnia 31 marca 19/3,
p o d  r e d a k c j ą  N a r c y z a  S f i s s e r i u a n n a .

L im s s y  szsrmlerze w eiaiee z HlarszauilaiianiL
KLUB SZERMIERCZY ZW YCIĘŻA AZS. — W SZELKIE DANE NIW ECZYŁA SZKOŁA. — JAK

PRZEDSTAW IAJ.* SIĘ NASI? — REW ANŻ W ARSZAW IAKÓW .
Lw ów , 30 marca.

Proponowany ma Ich szerm ier­
czy Lw ów  — W arszaw a zoslat 
w  oistataiej chw ili odw ołany. 
Trzech szerm ierzy jednak, cz ło n ­
ków  w arszaw skiego A. Z. S., 
postanow iło rozegrać m atch to­
warzyski w e Lw ow ie, z drużyną 
Klubu Szerm ierzy. Zaim prow izo­
wane to spotkanie odbyło się w  n ie­
d zie lę  rano w  salach K asyna i  Koła 

li teracko-artys tycznego. Rezultat 
5:4 na korzyść Klubu Szermierzy. 
Drużynę gości stanow ili pp. Mąko - 
m aski (kapitan), Załęski i Żocho- 
wsld, drużynę Klubu Szerm ierzy 
łnż. Kamienoforodzki, Koenig.il, płk. 
pilot Perini oraz kapitan z poza 
drużyny p. Em il Vair\bera Match 
rozgrywano na szable.

Sym patyczna drużyna AZS. war 
szaw skiego robi pod względem  to­
w arzyskim  i sportow ym  jak n aj­
lepsze wrażenie. Szermierze m łodzi, 
m ający przeciętnie po 3 lata sali za 
sobą, nadzw yczajnie sportowo dy­
scyplinow ani, dysponujący bardzo 
dobrym i warunkam i fizycznym i, 
stanow ią drużynę bardzo jednolitą, 
Mają widocznie w ielk i zapal do 
pracy i  robią na szable — źle! Bar­
dzo poważne braki w  m echanice 
ruchów, w technice prowadzenia  
szabli, taktyce w alki, św iadczą u je­
m n ie o nauczycielu, o jego zdolno­
ści spostrzegania, a  może i o jego 
szermierczej wiedzy.

A szkoda! Drużyna o w ielk ich  
bojow ych walorach, m ogłaby, opa­
now aw szy technikę, zająć jedno z 
■pierwszych m iejsc w Polsce. Nie tu 
mejsce na w ytykanie wszyslkicH  
błędów, leinibardziej, że idzie o  sy ­
stem  zasadniczo fa łszyw y. Szabia 
jest długim  nożem, to też technika  
szabli jest techniką noża, a nie te­
chniką kija. Szabla w ioska kłuje i 
kraje a nie szturka i bije, a naw et 
.nie rąbie, jak szabla kaw aleryjska  
lub siekiera. Trzym anie szabli w ło ­
skiej w dłoni, kąt między klingą i 
ram ieniem , technika cięć prostych, 
m echanika ruchów  tu ło w ia ; .i nóg, 
cały system  w ypracow any w nie­
istniejącej już dzisiaj ..Scuola Cen­
trale di scherma e gim nastica“ w  
•Parmie przez szereg m istrzów  i  le ­
karza anatoma dr. Giovanni Aste- 
■giano, stanow ią iednolitą całość, 
zdolną do uzupełnień i uzupełnia­
ną, lecz niezm ienną w założeniu  
fuiidam entalnem , technice noża a 
nie technice kija. Zyskanie dobre­
go nauczyciela pow inno być zatem  
celem AŻS. W arszawa, a potem  do

m istrzostw  już bardzo niedaleko
M utaliś m uW ndis część uw ag  

tych odnosi się i do drużyny Klubu 
Szerm ierzy, którą jednak jako m iej 
scow ą zajm ę się nieco dokładniej. 
I tej drużynie w ielki brak nauczy­
ciela. Postaw iona dobrze w  roku u- 
biegłym  przez p. Striteskjkego, 
trzym a się  obecnie na pew nym  po­
ziom ie tylko dzięki temu, że z usług 
sw ego obecnego nauczyciela w  zu ­
pełności nie korzysta i jak sądzę, 
korzystać niem a zam iaru. P. Ka- 
mienobrodzki, zasłużony prezes k lu ­
bu, robi szablą nie stylow o, in d yw i­
dualnie, m a sw ój vepertuar, orygi­
nalny, dekoncertujący silnie p ize -  
Siw nika, dużą energję bojow ą, d o­
św iadczenie, nieustępliw ość, co 
Wszystko razem  czyili zeń groźne­
go szermierza. Zarzuciłbym  mu, a 
raczej jego byłem u nauczycielow i, 
zbytnie używ anie fint, n ieuzasa­
dnione, gdyż p. K im ienobrodzki m a  
dobre nogi, dobre oko, co razem  
wzięte, um ożliw ia m u zredukowa­
nie gry do pojedynczej a co n a j­
wyżej podwójnej finty, Z w ykły  
początek jego ataku, rodzaj trac- 
cheggio z  dw u odwrotnych m łyń- 
ców dolnych jest ciekaw y, „zam ia­
ta" w szystkie lin je i  przeciwnika, 
który gry tej n ie  w ystudjow al, zmu 
sza bezwzględnie do defenzyw y. P a­
m iętam  z przed lat kilku ładne cię­
cia tylcem  szabli p. Kamtenobrodz- 
kiego. Czyżby już o nich zapom ­
niał?

P. pułk. Perini trenuje m ało i 
jest w  ostatnich czasach może n ie­
co nerw ow y, na szable robi dosko­
nale, czysto i groźnie. Nie dziwota! 
Któż m a dobrze robić w ioską sza­
blą, jeśli .nie sław ny sport smar,, 
pułkow nik pilot, Camiilo Perini, 
szermierz z rasy, szermierz z uro­
dzenia, szermierz ze serca, z krw i 
i kości. Intuicyjne w yczucie prze­
ciw nika, zrośnięcie szabli z dłonią,

rozstęp, kom binacja, tem pc i ta w io  
ska, kocia gifbkość oraz żądza w a l­
ki, Warto patrzeć, jak w alczy w  
turnieju p. pułkownik Perini

P. Koenigil, najm łodszy w iekiem  
i dośw iadczeniem  członek drużyny, 
■na av ostatnich czasach ładne re­
zultaty. On najbardziej z  całej 
drużyny odczuwa brak nauczycie­
la, gdyż m a zapal do pracy ogrom ­
ny. Osobiście nie goazę się z wielu  
rzeczam i w  jego technice i taktyce 
w alki i  sądzę, że z korzyścią dla 
dalszych rezultatów byłoby, gdyby  
w e wiielu punktach zrew idow ał sy ­
stem  przez się  stosowany.

K apitanem  drużyny był p. Em il 
Vambera, ten  sam , który na tur­
nieju  w  Pradze, we W iedniu, w  
Krakowie, ten, który w  W arszaw ie, 
Lw ow ie je Krynicy św ięcił Irjumfy, 
którego tem peram ent był przysło­
w iow y, który raz jak go skrzyw ­
dzono, w  sędziów' m aską rzucił i 
który obecnie już od dw u sezonów  
zw ija papierki z nazw iskam i z a ­
wodników  i zam iast szablą, walczy  
ołówktem. A przecież ten p. Vam bc- 
ra naw et dzisiaj, bez treningu um ie  
i potrafi znacznie więcej, niż różne 
reklam owane szermiercze asy  i 
gwiazdy,

Tegoż dnia popołudniu odbył 
isię w  Klubie Szerm ierzy za im ­
prow izow any towarzyski m atch na 
szable m iędzy drużyną w arszaw ­
ską w poprzednim  składzie, w zm o­
cnioną p. por. Suskim  z W ojskow e­
go Klubu Szermierzy w  W arszaw ie  
s  drużyną złożoną z pp. prok. Zu­
brzyckiego, inż. Kanaieiiobiodzkie- 
go, K ocnigila i Iiraussa. W ynik  
10:6 na korzyść drużyny w arszaw ­
skiej. P. por. Suski szermierz m io­
dy, m iły , o sty lu  podobnym  jak re­
szta drużyny, nadużywa ataku, 
zwanego la flechc, kończąc go je ­
dnam nie wypadem , jak być pow in­
no, lecz dobiegiem  do przeciwnika,

U

Wiadortioici zfoczowskie.
(Od naszego korespondenta}.

Złoczów, w  moieu.
Czytając 6'pr.siwottdUinm i wymiki 

sportowe ze wszystkich iriema! miast 
Polski., chciałoby sią i o Złoczowie cod 
wspomnieć —' niestety jedlftA — tru ­
dno pisać o aporcie, którego niema. 
Przyczyna tkwi w teiia, że boisko tak 
garnizonowe, ja« i ŻKS-u, pokryte do 
lriiediaiwna grubą w arstw i lodu i śnie­
gu, zamieniły się w jedno grząskie ba­
gno. Nawet przy daJsaem trw aniu do-

tychozasowej pogody o jakichkolwiek 
treinituf-ach czy to na boisku, czy na 
bieżni przed 5. kw ietna tnowy być nie 
może. Dlatego drużyny tut, ruszające 
już 15. kwietnia dto walki o cenne 
punkty, będą musiały dać ze stebie 
maksimum wysiłku, aby nadążyć in­
nym drużynom, wzglądem których na­
tura okazała się łaskawszą, zezwalając 
im już w marcu na racjonalną zawra- 
we do nowej kampatiji.

có zresztą jest wspólną wadą tych 
szerm ierzy, którzy la fleche w i­
dzieli i stosują ją z  widzenia a nie 
uczyli się jej system atycznie w szke 
le. D ziw i m nie, że dotychczas nie 
w idziałem  w Polsce nigdy, przeciw, 
la flcche stosowanej Lnąuartaty, 
lecz nie lej liinąuariaty północnej z 
wypadem k-wą nogą wstecz i  w  pra 
wo, lecz inqua-taty sycylijsk iej, 
praw dziw ego skoku w pra wo w  
przód, zakończonego cięciem  w  
twarz lub nawet plecy przeciwnika.

P. prolt. Zubrzycki jest uczniem  
Horacego Saniedl igo i przynosi za­
szczyt swem u m istrzow i. Przezię­
biony, bez trainingu, z  naruszo- 
nem  ścięgnem  w  łokciu, stanął do 
m a tchu dla tego, by dać wyraz kur­
tuazji wobec warszawskiej druży­
ny. Ma on system  parad, za któremi 
stoi czasami jak za żelaznym  m u -  
rem, ripostując zw ykle w  górną 
zewnętrzną odsłonę. Pozatem are- 
tuje często i niechybnie. Ataki jego, 
rza ik ie  I doskonałe przem yślani, 
charakteryzuje wyborna znajom ość  
rozstępu. Mam w rażenie, i tu niech  
m i W ielce Szanow ny P  Prokura­
tor w ybaczy, za ze sta wiernie go ze 
zbrodnią z paragrafu 158 ustaw y  
kannej, że skutkiem  tego sw ego sty ­
lu, zim nej krwi, konsekw encji w  
przeprowadzaniu akcji, jest jedną  
z najgroźniejszych kling pojedyn­
kowych w Polsce. Nie tw ierdzę, by 
Go prócz lego i rzeczyw iście dosko­
nalej znajom ości spraw i  zw ycza­
jów  honorowych, cokolwiek więcej, 
z  pojedynkiem  łączyło.

P. Krauss robi głów nie na szpa­
dy i robi dobrze; w  ostatnich dwu' 
latach skutkiem  zawodowej pracy; 
szermierkę zaniedbał i dopiero w 
ostatnich czasach wrócił na salę. 
Jest to  bezsprzecznie duży talent i  
człow iek posiadający wym arzone 
warunki fizyczne; jestem  pewien,' 
że w niedługim  czasie, da w iele m ó­
w ić o sobie.

Inż. W . Mańkowski.

Wiosenny Łia na przełaj
„LECHJI“ 

odbędzie się w  niedzielę, 1. kwietnia.
Lwów, 30. mairca.

YV najbliższą niedzielą odbędzie się 
pierwszy większy bieg ra  przełajr or­
ganizowany przez LltS. Leohia. Bieg 
klasyfikowana będzie indywidualnie i 
drutynowo. Start poftkJtualmie o 10-tej 
na boisku 40 pp. na BoLuiance. „Le- 
cihja“ Marnowała już pierwszą 'ńmf& e 
piękny kryształowy puhar, z:na ijaujący 
się oneanio na wystawie „Maratonu". 
Pazia puharetn wyznaczono jako na­
grody żetony i dyplomy. Oo-aiinie zgło­
szenia przyjmuje sekretariat klubu 
(*rtey ul. Dmowskiego 23, Ul. p. w go­
dzinach w ieczoniycln' ~
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Czwarta niedziela nowa
IFC.-LEGJA. — POŁONTA-TURYŚCI. — ŁKS.-WARSZAWLNKA — TKS.- CRAGOYIA.

Lwów, 30. marca.
Anistny się spostrzegli, a  tu  już 

czwarty tydzień mija od chw ili rozpo­
częcia rozgrywek ligowych. Goprawda 
jest to rachunek względny, gdyż jedy­
nie Ruch w ykorzystał w całej pełni 
terminy, rozgrywając tnzy Spotkania, 
Siedta drużyn grało- zaledwie jeden raz 
i taka sam a ilość -zespołów występo­
wała dwukrotnie n a  arenie.

W szyslkie dotychczasowe spotka­
nia miały charakter przedwstępnych 
utarczek, które minęły w gruncie rze ­
czy bez większych niespodzianek. Fa­
woryzowane -drużyny naogół spełniły 
swoje zadanie, a ponieważ nie docho­
dziło jeszcze de walk wielkich „asów" 
więc też emocja była słabsza.

W bieżącym tygodniu sprawa przed­
stawia sję inaczej. W program u nu - 
dzielnych walk znajdujemy niż 

pierwszorzędny „numer*1, 
a będzie nim spotkanie IFC.-Legjii, Za­
wody U będą właściwie pierwszym 
poważnym probierzem obecnej warto­
ści obydwu tych drużyn. IFC. ruszył z 
imcjsca nieszcze ;ólnie, tracą/c jedm  
punkt a a  rzece Śląska. Następna nie­
dziela przyniosła już jednak Katcwi- 
czanom p sh ą  rehabilitacje. Pck.maii 
oni ipe-wnie Ruch w stosunku 4:0, rw  j-  
czem dawne wałory — dobry styl, am­
bicja, craz równomierny rozkład s;ł u- 
jawnjły się już w całej pełni, ltówmeż 
dobrze wypadł debiut Legii. Drużyna 
wojskowych pokonała ŁKS. w stosruin- 
ku 3.0. Wynik ten mówi bardzo wiele, 
jeśli się ziwaiży. że Łodzianie dygpouiu- 
ją dobrami tyłami i grają niewątpliwie 
Iwardo. Krvtyka w arszaw ska nie była 
jednak z Legji bezwzględnie 'zadowolo­
ną Zarzucono jej, że zbyt szybko o- 
stygła w zapale i utawimanfe tak za- 
suczytnego wyniku m iała w  znacznej 
mierze do zawdzięczenia nicuidolinuści 
napadu Łodzian.

IFC i Leg ja stoją naogół na rów­
nym poziomie. Pewne plusy wojsko­
wych w  ataku wyrównuje lepsza po­
moc i wytrawna obrona Katowiczan. 
W wypadku zetknięcia się równorzęd­
nych drużyn decydującą rolę odgry­
wają czynniki psychiczne. Pad1 tym 
względem bylibyśmy skłonni IFC. 
przyznać lepsze szanse. Drużyna kato­
wicka gra — iak wspomnieliśmy — 
bardzo równomiernie, o ile przetrzym a 
pierwszy impet W arszawiaków, będzie 
miała najcięższą pracę za sobą, inną 
rzeczą 5661+, czy napad gospodarzy, 
znamy ze swej „wstrzemięźliwości'1 
strzałowej, zdoła < dpuwie nie wyzyskać 
syllluacje. Poważnym altu te m w ręku 
Katowiczan jest własne boisko i publi­
czność. Szanse przemawiają więc ra ­
czej za  IFC., chyba że Leg.a okaże się 
rzeczywiście tą  wielką drużyną, m a­
jącą stworzyć ,,senisację“ tegorocznego 
sczoinu.

W świetle wie/lkiej atrakcji katowi­
ckiej inne im prezy tracą na  znaczeniu. 
Interesującym nas przede wszy sokiem 
spotkaniom drużyn lwowskich (Pogoń- 
Śląsk i Cracavaia-Czarni) poświęcamy 
osobną wzmiankę. Na uwagę zasługu­
je jeszcze próba sił

między W ai-aawą a Łodzią.
Turystom nadarza się sposobność 

zrehabilitowania łódzkiej piłki nożnej 
w oczach warszawskiej publicznośc-i. 
Czy uda im się to w spotkaniu z Polo­
nią, należy wątpić. „Fioletowi" ponie­
śli w  ubiegłym tygodniu klęskę z Wi­
słą 3:0, przyczem gra ich stała na ni­
skim poziomie. Nie dopisywał w  zu­
pełności atak, siabo grała pomoc, jedy­
nie ob io rą  i h  arnikarz wstrzymywali 
aapór przeciwnika. Potonja m a w Pol­

sce monopol na „nieobliczalność**. Po
remisowej partji z W arszaiwdainkcj,, w y­
grała oewnie w  Toirumiu 4:1. Najlepszą 
częścią eksimilslrza stiolicy był napad. 
O iieifiy nawet ta liinija nie dała sobie 
rady z  tyłam i łódzkimi, to 'wątpić na­
leży, czy atak Turystów zdoła prze­
móc stost nkowo donre tylne formacje 
W arszawiaków. Typujemy zwycięstwo 
Poilonji w najgo-i-uzym razie remis.

Co nie uda się lV y  storn, 'może 
powieść się ŁKS-owi, goszczącemu u 
siebie W-ars&awianfcę W arszawianka 
spisała się wprawdzie wcale dobrze w 
Poznajniu, jedlnaik ŁKS. jest dla drużyn 
typu Warszawianki groźniejszym prze­
ciwnikiem niż miękka Wartia W ątpi­
my bardzo, czy W arszawiance uda się

Lwów, 30. marca.
Czarni stanowczo nie mieli szczę­

ścia, Los przeznaczył im  z miejsca 
trzy ciężkie wyjazdy, i to do Ciracovji, 
Wisły i na Górny Śląsk. Zeszłoiy®*!- 
■niowy występ drużyny naszej na te­
renie krakowskim zakończył się cijężką 
porażka.., nic dziwnego zatem., że druga 
wyciecizica do stolicy podwawalskiej 
działa d.o pewnego stopnia deprymują­
co. Przeciwnikiem Czarnych będzie 
■tym razem  mistrz Ligi. Wisła. To też 
nie m a się co łudzić, lecz należy zdać 
sobie jasno sprawę, że dużyna lwów- i 
ska stoi przed bardzo ciężkietn zada­
niem.

WSsła, będąc od: szeregu tygodni w 
oslii ym treningu, znajduje -się w pełnej 
formie, czego dowodem jest wysokie , 
jej zwycięstwo nad Turystam i w Ło- 
dlzi. Czarni, mimo niezłej konuycji nie 
osiągnęli jeszcze właściwego poziomu, 
to też orając na a  licem boisku, są  wy-

n a  gorącym taronie łódlztórfi w  otocze­
niu zwolenników ŁKS-u wyłowić choć­
by jeden punkt.

Cracorji
nadarza się doskonała sposobno-ąć. 
wzbogacenia się nietylfco o punkty, ale 
i pokaźną ilość bramek. „Biułoozetrwo- 
n i“ wyjeżdżają do Torunia, To, czego 
dokonała Polcnijai uda się napew-no i 
Gracoyji. TKś. nie jast więcej tą dru­
żyną, oo przed rokiem. Osłabienie naj­
silniejszej jego broni — aitaku, spowo­
dowało ogólną deprecjację wartości 
drużyny

Wwrta, Hasmonea i Ruch skorzy­
stają zapewne z wolnego terminu, by 
przygotować się do dalszej cziekaijąeej 
przeprawy. ns.

j bitnie sharidiciapowani. Nie piszemy 
I słów tych, by” dlruiżynę naszą osłabić 

na duchu, chodzi nam tylko o realne 
przedstawienie sytuacji, co zdaniem 
natsizem, 'Zdrowsze jest niż malowanie 
gruszek na wierzbie. W  piłce nożnej 
nie ma jednak pewników. Nie jest ni- 
gdlzie powieidlziame, że Czarni mimo 
gorszych w arunków z góry już skazami 
są .na złożenie .glbwy pod szafot. By to 
jednak nie nastąpiło, konieczną jest o- 
bok dobrej woli ambicja i  pełne zapar­
cie siebie. Spodziewamy t ę ,  że -druży- 
nę Cizamych jgta-ć na to i że dołoży ona 
wszelkich starań., cy zrehabilitować 
swój ostatni wyStęp.

Pod adresem kierownictwa sekcji 
piłki nożnej awróciiióby się należało z 
apelem, by poniechało tradycyjnego 
wprost n Gsainycb eksperymentowa­
nia 'i pozostawiło graczy na właści­
wych pozycjach.

Komunikat L  0. K. S,
Nr. 4.

L w óu, 30. marca.
1) P rzy ję to  w poczet członków  

LOKS. p. K u h n an a  E u g cn jusza  w 
S tan isław ow ie .

2) M ianow ano cz łonkam i rze ­
czyw istym i pp . A dam a A dolfa i M i­
ksie w icza S tan is ław a.

3) E gzam i na na  k an d y d ató w  
sędziów  p iłk i nożnej odbędą się w 
lokalu  L.ZGPN., p rzy ul. P o tockie­
go 10 w dn iach  31 m arca , 1 i 3 kw ie 
t-nia br.

Jednocześn ie zaw iad am iam y , że 
k ap itan o w ie  d ru ży n  ligow ych obo­
w iązan i są obecnie w ręczyć sędzie­
m u  przed  g rą  na specja lnych  drucz 
k ach  sk łady  d rużyn . Sędzia zaś po 
m eczu w p isu je  nazw iska  graczy na 
odw rocie p ro toko łu , . nie d a jąc  go 
do podpisu  k ap itan o m  drużyn , jak  
Ło m iało  m iejsce d aw n ie j. <

(—) P rzyby lsk i, sekretarz .
(—)  por. Usarz, prezes.

Różne.
Dyscyplina musi być! Zarząd 

LZOPN-u w ydał ostaJllnio zarządzeń i-e, 
zasługujące na pełne uznanie. Polega 
cno na tern, że gracz wykluczony z 
boiska przeiz sędziego zostaje też auto­
matycznie zasuispe-mdiowainy do czasu 
wyroku WG i D. W celu 'zapobieganiu 
nadużyciom zarząjdzunie powiada, że 
suąpensją, zostaje automatycznie znSy?1 
sioną w ■wypadku ni eprzesło żenią 
przez Zarz. Kol. Sędziów sprawozdania 
sędziego, prowadzącego zawody.

Baczność gracze! W wypadku w y­
kluczenia przez sędżiego z boiska n a ­
leży we własnym  interesie zgłosić sjję 
n'a najbliższe posiedizeniie WG i D ce­
lem złożenia zeznań.

Bez yracy nie ma kołaczy. LZOFN 
zasypywany jest pcdiamiiami klubów o 
przesunięcie d'o wyższej klasy. Poda­
nia tego rodzaju 9ą mailu ralme bezce­
lowe. Droga do awansu, prowadzi je­
dynie pnzez boisko!

Klasa A okręgu lwowskiego podzie­
loną zastała na dwiie grupy. Do grupy 
I-ej wchodzą: Ekirain, Lech ja, U krainp! 
Pogoń II, Rewera (Stanisławów), Po­
goń (Stryj). Do grupy II należą: AZS, 
Sparta, 6 p. lotniczy. Gzami U, Has- 
moineia II, Poloinj.a (Przemyśl), Janina 
(Złocizów).

Pogoń II grać będzie w niedzielę 
przeciw JLechji w nmjtęputacym skła­
dzie: Lachowicz, Ran, Mauer, Malin­
ka, Smarzyński, Domaradzki, Stone- 
Ckli Łysek, Zknmer, Maurer, Jager- 
maniin.

Walne Zgromadzenie LKS. Biali od­
będzie się dnia 2. kwietnia w  lokalu 
LZOPN-u przy ul. Rutowśkiogo 1. 10 
o godz. 19-itej.

„Śląsk" gra w następującym skła­
dzie: Stacz, Pytlik, Mros, Haiuiisch, 
Stein ar, Hajdiuk, Palka I, -TŁbmas, 
Palka II, Sprus, Spruski

Program świąteczny we Lwowie za- 
poWiad'a ,sto bardzo dobrze. W pierw­
szym dniu grać będzie Pogoń z  Occtric 
Karlim, a w drugim dniu przecuwnir 
kiem drużyny praskiej, będzie Ilas- 
rnonea.

Jeszcze ram nie zginął. Hasmonea 
nie ustialje w staraniach odzyskania 
Sieuermanua. Kierownictwo klubu za­
apelowało podobno nawet dio autoryte­
tu  rodzicielskiego, wissutak czego od­
szedł do W iednia telegram, powołują­
cy marnotrawnego syna do powrotu 
na rodzinne łono. Czy poskutkuje? — 
Zobaczymy

Dryg występ Pogoni
na arenie mistrzowskiej.

„ŚLĄSK" SKŁADA WE LWC WIŁ PIERWSZĄ WIZYTĘ.
Lwów, 30. marca.

Po wstępnym boju z Hasmomeą 
czeka Pagór - 'najbliższe] niedzieli 
przeprawa ze Śląskiem.

Siąsk wprowadzi! się do Lagi mo­
żliwie jak najlepiej. Wprawdzie prze­
grał pierwsze zawody z Ruioheui 1:0, 
jednak już w tydzień później świetnie 
się zrehabilitował, zdobywając jeden 
punkt nie .na byle kim, bo na feataypi 
wicemistrzu ligi IFC.-Kafowice. Ostat­
niej niedzieli „Sląsik" oidpoozjyw.ał.

Start Pogoni w ypadł bardzo blado. 
Nie znaczy to jedhat, by iz góry już re ­
zygnować z wyżsizych aspiracyj. Pogoń 
poisiadia je dzisiai heziprzecztriiC i to 
-v wyższym słopiiiu, niż yrzed rokiam. 
Sarna chęć }ed'nak nie wysitaroza, dla­
tego też spodziewamy się, że „niebie- 
sko-czerwoni" nie próżnują, lecz do­
kładają starań, by uwidocznione braki 
o ile możności usunąć. Gzy zeszłoty- 
godnŁowa nauka .nlie poszła w  las, o 
tern przekonamy się w  niedzielę, i 
Śląsk należy d’o dmżyin, kitów potra­
fią zmusić przeciwnika do wytężenia 
ws*; ntki-h sił. To też Pogoń będzie 
musiała skupić matylka swe fizyczne 
siły, ale a iuteligeroję. Z przeciwnika­
mi w rodzaju Śląska wygrywa się albo 
przeciwstawiając im równorzędln" wa­
lory fizyczne i biegowe, popairte tech­
niką i rutyną, albo też intelirentur

grą koml maryjną, wycieńcza się ry ­
w ala przy równoczesneim najmniie.j 
gzem. sużydim w łasnych sił.

Jak się dowiadujemy, nosi pię kto- 
rawnicltwo Pogoni z zam iarem  prze­
grupowania napadu, tak, by dir. Gar- 
bień gralł na lewem. Szabakiewioz na 
prawem skrzydle, Nacnk Kuchar na 
lewym, Serb na praw y łączniku, a 
Babsch w  środku. Pomysłowi tem u ule 
możemy p-zyldamąć, nie widizimy po­
wodów do rozrywania u sgrędnie do­
brej paxy dr. Garbień-Szabakiewicz i 
przerzucania graczy tych na zupełnie 
obce im pozycje. O ile Wacek Kuchar 
brać będzie w  napadlzie, própo® wali- 
byśmy następujące usitiawienia: Szaea- 
Liewicz, dr. Garbień, Eatsch, Wacek 
Kuchar, Serb. Serb już na ostatnich 
zawodach, 'zatńłądiziiwsay przypadkiem 
na pozycję skrzydłowego, czuł się na 
niej -zupełnie dobrze, to też spodzie 
wamy się, że grając na tej pozycji, o- 
bok rucMitwego Wacka, wzmocniłby 
znacznie bilfcność drużyny.

Zawody ligowe rozpoczną się o 
15.45, poprzedzi je towarzyskie spot­
kanie,

 o------
LECHJA-POGOŃ I. B.

Zawody te budzą znaczne .zaintere- 
sowanlie ze iwzgiędu na zbliżające się 
inistrzositwa klasy A.

i t ir a  Hiicierz^a Mm®' oo M n .
CZEKA IOH CIĘŁKU PRZEPRAWA Z WISŁĄ.
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r RÓŻNE DONIESIEN1Ł.
10 groszy za wytaz. 1

TAPETOWANIE pokoji przyjmuję. Na żą­
danie p.aedkladnru ŁajnowL_<i wzory, 
'yumtmi Machalsłri, Sapiehy 41,

. Tal. 49-33- 2R75-5

UNIEWAŻNIAM książeczkę wojskową na 
mazwirko Lewkowicz Ai-hit, wydaną 
przez P. IC. U. Sl-ry//- 2780-3

PŁYTA WIELKANOCNE I GRAMOFONY 
kupuje się w chrześcijańskim składzie 

gramofonów i płyt 
LEONARDA WANKEGO

p»zy ul Krakowskiej I- 16. 2^ 4-8

JADALNIE, rypm kue, sa.loiny. biurowo i 
kuchenne meble j t i t i n e  poleca Miejak i 
Ęmysfewij Lwów, plac HaliakL 10. w po 
dwóizru. 2368-10

FEIWEL REISP Ustrzyki Dolna uniew aż­
n ia  zgubioną książeczkę wojskową 
przez P. K. U. Sambor. 2703-3

CHOLNIKI, port jery, m aterie meblowe, 
najtaniej, WANK, plac Merj&eki 1- 3,
I piętro. 24+9

NIEMIROW ZDRÓJ, W illa w uro-zam po 
łożeniu kompletnie urządzona na pen- 
sjonat, od 1. czerwca 1928 do wy­
dzierżaw ienia. W iadom ość od 10— 12,
ul. Łyczakowska 24a, II. p. drzwi nr- 6.

2779-2

KAPELUSZE wiosenne modele w wiel­
kim wyborze poleca: Przeróbki wyko­
nuje modnie, tanio, Topoinicka, Koper­
nika 1. Pasaż Mdtkolaseba I. p. 2149-71

KAŻDEMU bez poręfci sprzeda i wypoży­
czy meble wszelkiego rodzaju n a  długo­
terminowe . spłaty liim a Jakób Czysz, 
Lwów, Ruitowokiego 7. (naprzeciw ka­
tedry) rok zaloż. 1894. ' 1925-?

Jedwabne 
suknie matek

GZęŚCIEJ niż przypuszczamy, żle 
uprana bielizna niemowląt jest 
przyczyną ich płaczu, bezsenności, 

a częs-o nawet uporczywych krost i 
wysypek, biedactwa cierpią bardzo, gdy 
ich tak bardzo delikatny naskórek jest 
ustawicznie drażniony przez bielizną 
praną zwyczajnem mydłepi. Jedynie 
pianie L U X ’u godzi się powierzać 
bieliznę małych dzieci—wszelkie weł­
niane kaftaniczki, pończochy i kapturki. 
Niemniej jedwabne suknie należy prać 
wyłącznie w L U X ’ie.

Wyt>róbowanv stosdb tram a  
ddlik Jtnych mat irjolów. 

Jedynie LUX specjalnie się naaaje do 
prania najbardziej delikatnych tkanm 
wszelkiego rodzaju i gatunku, ponieważ 

jedynie LŁJX jest ostatnim wyrazem 
przemysłu mydlarskiego, a kto się ściśle 
trzyma przepisu, ten śmiało powierzyć 
może jego istotnie “ m agicznejpianie, 
wszelkie najbardziej wytwornejedwaone 
1 wełniane ubrania.

Wskazówki
W  wodf gotującą (pól mied­
nicy), wsypać łyżkę LTJX’u 
i ubić gęstą pianę. Dodać 
trochę : imnej wod”, by mieć 
Jetm roztwór. Pr»ć ubrania 
pizes wygniatanie brudu w 
dłoniach, jak również o dno 
naczyniu w którem są prane. 
Płukać stm unie w letniej 
Wcidzie, zmieni jąc ją trzy razy. 
Vvycisnąć rfad iuar wody bez 
wykręcania.

PRÓ BIfk DARMO"!**  ..........—
K U P O N , P ° “ Sunlajt” Spółki Akcyjnej, Skrzynk*

Pocztow a 47q, P o c ita  G łó w n a, W arazaw a,—  
U praszam  o bezpłatne przesłanie m i próbnego pakietu L u x , 
w ystarczającego na p ró b n e  pranie.

nazwisko

(U pfaaza się o w yraźn e pisanie.)

Lever Brothers Limited, Anglja.

cssysim  s o

P R Z O D U J E  w n y j T R I M  
C H R y/Ł E R O M

Motor szcściocylindrowy. " Wał-1" korbowy 
wspswy na siedmiu łożysKach umożliwia

k
 szybkie i równomierne przyśpieszanie bez

wstrząśnięć Sprężystość motuiu pozwala 
regulować na bezpośredniej przekład."1 

szy b k o ść  od 5 do 128  k ilo m etró w  na 
godzinę. Hycuaulicżnc hamulce samoregul-

---------------- u jące  s ię  i n ie z a w o d n e , w yk lu cza jąc
możliwość poślizgu, działają niesłychanie 

rOwno i z wielk? siłą. Kównolegle, szeroko 
rozstawione resory umieszczone są bhsko kół, 

co zapoDiegs w-zelkim wahań om maszyny , na 
boki. Resory te są umocowane dc ramy 

podwozu w gumowych oprawach. Osiem 
wspaniałych modeli karoserji, zarówno 

; otwartych, jak i krytych, od 2 do 7-mio 
osobowych, dają najwybredniejszym możność 

wyboru. Chryslera Imperial ,c8o ” można 
obejrzeć w salonach wystawowych firm sprze­

dających Chrys^ry. Może on być dokładnie 
wypróbowany w ruchu, uez zobowiązania do 

kupna. Obejrzyjcie również Chryslery 72,
62 i 52. Cuiysler buduje maszyny rozmaitych 

-ypów i u rozmaitych cet ach S

T. SKOLIMOWSKI I DR. T. SULIMIRSKI, LWOW. ROMANOWICZĆ. ' L.I. 

Chrysler Saks Corpo"Uion, Detroit, U.S.A.
URiZĄDKENIA Lazi1 .rakową, urny walni e, 

kkuziety, urządzania gazowe, oraz wszel­
kie napraw y wyikorauje najtaniej w iniej- 
ocu i na prowincji Iwaniaki. konces. in- 
sfailatfr.r. Mochriaok-ioeo fi.

PRZECIW CHUDOBO! 
używajem naaz długoletni wypróbowany 
środek odżywczy „Plennaan'1 w zmacnia­
jący nerwy 1 organizm. Prze® lekarz-* i pro­
fesorów polecony, 1 pud, 5 zł... 3 pud., 14 
zł. — P ; bezpłatny. Dr- Malowań

i Ska. Gdańsk. Odciz. 464. 2138

Pasły i Farby
dojzapuszczania podłóg

n a j t a n i e j

tysko u SUHHOFFA
L w ó w . A k a d e m ic k a  Nr.8 .

D yrekcja K. P. we Lwowie ogłasza w 
„M onitorze Polskim " Nr. 71. z dn ia  26. 
m arca 1938 przetarg  n a  dostaw ę 5 kate- 
gorji łubków  przejściowych. Term in 
w noszenia ofert upływ a 23. kw ietnia 
1928 o godzinie 12-tej.

Lwów, d n ia  12. m arca 1928.
Prezes D yrekcji P. K. P. 

2775 lnż . P raebte) M orawieńskf m a

DAJE tfOŻNÓttU KAzutunO SPĘDZENIA 
WESOŁYCH ŚWIĄT

mama firma 
„SYRENA", Lwów, Kazimierzowska 13,

która sprzedaje

Granisi ratheioim
Szafkowe, tubowe, walizkowe n a  usAło- 
godmejsayćh warudkach od 5. żł. tygo­

dniowo '• lnH mńepćpiczme. 2601

Zanim spraisz Ś S

źe wszelkie Wina, Koniaki, 
Wódki Likiery — w śnuenife 
Szynki i Wędliny — Wszyscy 
kupuję, najlepiej i najtaniej 

tylko u

z o  M iczek
uł. Akadem icka Nr. 6.

J_ż su deaitł'7 na i letnisezon  w iosenny
KAPELUSZE
dniejszycb  fasonach i ko lorach 
słynnej m arki P. i  C. H ab ga 
B orsalino PicM eia i kraj we 
t olkitn wyborze.
K a p e lu s z e  I cz.* k -zkl 

dziecinne sta le  na akł .d te

/  N I O N I X A FK A  Lwów, m3. H a l ic k a  4 .

DOM (WILLA)
3 pokoje i kuchnia z ogródkiem i komfor­
tem, wolny, obok szkoły Sienkiewicza, za 
3.000 doi.

DCM o 2 pokojach, kuchm  około 2 m or­
gi ogrodu obok rogaliki Wuleckiej, za 
2.600 doi. 2786
PARCELA 150 sążni, studnia. 19.200 ce­
gieł, barak i wapno na tejże parceli w Zim­
nej Wodzie za 550 doi- ao sprzedania.

Wiadomość od godz. 8- -10 i 2-—5 uh 
Damlowiczów 9, Lwów, obok szkoły Sien- 
jwwijteą-, 2786
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Fabryki Nawojów Sztuczny cli 

Józefa i  Karola TuWAKNICKlCH
&p. Akc. Lwów, ni. Kopci nika 9.

Tel. 9—11.
dostarcza na dogodnych warun­
kach kredytowych wszelkie nawo­
zy sztuczne w przesyłkach wago­

nowych i kombinowanych.

Iirząa Wojewódzki Lwów ki — Dyrekąja 
Robót Publicznych.

L. DRP./IV. 4301 ex 1928 r.
We Lwowie, dnia 24. m arca 1928 r.

KONKURS 
na posadę maszynistów-

Urząd Wojewódzki — Dyrekcja Robót 
Publicznych ogłasza konlkm-s n a  kontrak­
towe posady dla 6-ciu maszynistów i 6-ciiu 
palaczy do obsługi w alów  drogowych p a ­
row ych i o m otorach wybuchowych, z ter 
minem  objęcia służby z dniem 15. Lw.et- 
nia b r.
I. Kandydaci na łHi»adęjt<iszymstów muszą 

odpowiadać następującym  w arunkom ;
1) Obywatelstwo Państw a Polskiego.
2) N ienaganny 'tryb życia.
3) Fizyczne uzdolnienie do te j slużhy.
4) Uczynienie zadość obowiązkom woj­

skowym (pierwszeństwo mają ci, którzy 
służyli w oddziałach technicznych w ojsko 
wych) względnie dowód uwolnienia od lej 
służby.

5) Złożenie z pomyślnym wynikiem 
egzamin,u na m asrynk tę  i ewentualnie 
egzaminu na szofera, przyczem kandydaci 
na maszynistów, Którzy m ają i egzamin 
szoferski, m ają pierwszeństwo.

6) 'Wykazanie się ew entualną prakty­
ką drogową, t. j. w umiejętności wałowania 
(tóg.

7) Nieprzekroczony wiek od 25 do 40 lat.
8) Podoficerowie, certyfikatyści Wojsk 

Polskich — jednak tylko z oddziałów tech- 
n cznych wojskowych, a  którzy przez W ła­
dze Wojskowe po m yśli rozporządzenia 
Rady Obrony Państw a z 6. sierpnia 1920 
Dz. U. Rz P. Nr. 75 poz. 512, poleceni zo­
staną, oraz w ykażą się, że posiadają w a­
runki wyżej pod 1), 2), 3), 5) podane, mają 
bez względu na  wiek pierwszeństwo przed 
innym i kandydatam i.

9) Ponadto kandydaci przed przyję­
ciem ich do służby m uszą poddać się fa­
rbow ej próbie przed Komisją na ten cel 
wyznaczoną, przy której mają wykazać, 
że posiadają dostateczną sprawność w ob­
chodzeniu się i prowadzeniu wałów na 
drodzę

10) Uwolnienie od próby fachowej mo­
że nastąpić przez Dyrekcję Robót Publicz­
nych we Lwowie, na podstawie przedłożo­
nych świadectw Urzędów drogowych, 
(dwierdzających, że kandydat pracował już 
przy robotach drogowych samodzielnie.

II. Kandydaci na pałaszów n a s z a  
posiadać:

a) W arunek 1), 2), 3), 4) i  7) i
b) Egzamin na palacza m aszyn paro­

wych.
Do wymienionych posad kontrakto­

wych przy wiązane są pobory
a) dla maszynistów XII—X st. sh
b) dla palaczy XIII —XIV st. sł. funk­

cjonariuszy państw .wyohj w zależności 
od osobistych kwalitisaoji.

Podania o przyjęcie, poparte ałegalami, 
że kandydat wymaganym warunkom od 
■powiada, należy wnosić najpóźniej do 8. 
kwietnia 1928 do Dyrekcji Robót Publicz­
nych we Lwowie, z wykazaniem dokładne­
go adresu, starającego się. Podania w nie­
sione po powyższym terminie, nie będą 
uwzględnione.
2776 Dyrektor: Rratro m. p.

OLLA
.PREZERWATYWĄ

?.!

„ O L L  A“
j e d y n a  i s tn ie ją -  
c a n ie d o ś c ig n io -  
na  m a ik a  ś w i a ­
t o w a ,  u d o w o d ­
n io n a  z u p e łn a  
g w a r a n c j a  za  
k a ż d ą  s z tu k ę .  
C e n y  sp r z e d a ż y  
d e ta j ł ic  ne j  za  
t u z  n Nr.  1203 - 

zU »■ —,

krajow e i zagraniczne
poleca

S k ła d  d y w a n ó w , c h o d n ik ó w , f i­
ra n e k  i  L p.

po cenach konkurencyjnych

L M ,  KOPERNIKA 5.
ielef. 47-19.

TAPETY

s j e i s s
Obuwie wiosenna

- - - już n ad eszło  do firm y

znanego z tan iośc i Katol: ckiego m agasynu 
obok i-m y F. KNAUER i SYN przy

OT-ES
2.pl. Kapitulnym

/  V
Stassfurckie Sole Potasowe 1

30/32°/0> 40/42°/0

Przynoszą b o g a t e  zbiory.
Przy zakupnie w ysoko procentow ych soli po tasow ych  oszczędza się koszta 

przewozowe, czas i pracę. — 'Wskazówki i  cenn ik i darm o i opłatnie.

Lwów, 
K o ściu szk i 18.

yióowuóuwo, w aa i piabig. — yy vy tkl l couem

JÓZEF (LAkrtACH

MEBU SALONOWE,
i k lubow e, m aterje  m eblow e, k relony  

rancuskie poleca na jtan ie j:

L E O f t l  I ^ A T W I J O W S ^ I
Lwdw. Chorąiczjizny 8, T-iettn 40-11.

Maszyny młyńskie
W alce, K aspry, K am ien i', Jag i ln ik i, 
T ryje y, Turb ny, M otory ro, ne, D e- 
sle, Gazów , T .an  m isie , Pasy, Gurty, 
G zę, Sia k 1, P m  y, P rasy  do dachó­
wek, O leją nie, M aszyny lo ln ic e, p - 

le. a  u .  dogodne spłaty
„p i l o t " Luiiii1, di Batoreio fl.

Rok załóż 19,0. T ele on i-79

H a n ie i u n r i i  k s rz e n n y c n
delikatesów, pokój du śniadań i  restau­

racja pod firmą:

IM  Kalia
ul. Krakowsk? 11

Poicca: Bufc zaopatrzony w zimne i go­
rące przekąski.

Knchnla pod kierownictwem fachowego 
m istrza.  kucharza wydaje śniaaani i, 
obiady i kolacje mięsne i jarskie na 

świeżcm maśle.
Koniaki, wódki, likiery krajowe i zagra­

niczne.
Wina fradenskie, węgierskie, włoskie, 

hiszpańskie.
Miód a la Ma aga. Wina mszaiue. 

Prawdziwy zdrój piwny: Piwó pilzneń- 
skle marki BB — Eksport Lwowski zwa­
ny pilzner lwowski — piwo flaszkowe 

biaie i czarne.
Porter krajowy i angicisiu. 

Sprzedaż wędlin, serów, specjalnych sa­
łat francnsklch 1 marynat do domów. 

Lokal otwarty do godz. 1 w nocy.
Ceny nmiarkoy.unc, 27<1S

nacznoSC Raisisy!
TOMASYNA

jest łatwo rozpuszczalna
działa natychm iast, cc stw ierdzą 
nauka i p raktyka n a  tysiącach do­
św iadczeń m  v czow yc.’ z zasiewami 

wiosennymi.
T1MASYNA jest zarazem najtańszym 
i najskuteczniejszym nawożeni fosfo­

rawym

Na 1 J w 'azda

Cenniki i  p rospek ty  dai-mo 
i opłatn ie .

JÓZEF kARRACE
Lwu v Kościuszki 18. 

D o g o d n e  w  ru iiK l k re d y to w a  
m m m m m m m m m m a r

pończochy, ReKauiiczRi, Pończo h y  jedw ab, trw ałe

SKopoeiKi i Bielizna p j S f f y s ł S g 8' d0
■ DamsKa. Rękawiczki Glase

Reform y po łiedw abne 
Komb nacje  m ajtk . w  kol.

od zł. 2‘—
W B 3*--

Ofo kiiha cen:

tylko ar 14
5 50

u) Rynku ” m u n zera  
.̂inułonaczocr

CENT OGŁOSZEŃ:
Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy 

(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek­
stem 12 gr., za wiersz 1 szpalt, milime­
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane 36 gt„ 
z a wiersz 1-szpalt, milimetrowy (szer. 
CO ui :.) po kronice 40 gr., za wiersz 
1-szpalt milimetrowy (szer. 60 mm)^ w 
tekście (kronika, repertuar, dziat ekono­

miczny itd.) 60 gr., za wiersz 1 szpalt, 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w ariyknła h 
100 gr., za wiersz i -szpalt, milimetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwsztfj stronie 6C gr., 
drobne ogłoszenia za słowo JO gr., drob­
ne ogłoszeniu kupno t sprzedaż za słowo 
12 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencie 12 gr„ prywatne za słę- 
wo 12 gr., dla potrzebujących pracy lab

po idy 3 gr., cała strona ogłoszeniowa 
285 zł., pór strony ogłoszeniowej 160 zł., 
cała strona tekstowa 480 zł., "a- stront 
pod nagłówkiem (1-sza) 670 zł. Ogłosze­
nia zamiejscowe 30 proc. droższe. — Za 
ogłoszenia w miejsca zastrzeżon m , ogłe 
nenia osobno sf jjącn i bez n n w im  ooll 
czarny 25 proc. Gdoowiedzininości r t  ter 
m-aowy druk nie przyjmujemy. Porta

pi ukazów nie bonifiknlcmy. — Uwaga-: 
Kolnmnj o, osz- Iow tą podafclone na 
8 łamów (szpalt), tekstowa ar 4 fauny 
(szpalty).

PRENUMERATA mteslęeznt 
Z dostawą na miejsce lab prsa

syłką poectową , ,  ,  ,  4  I H  
Bea dosiua, , ,  » a • • • 1  Uk 
Za granicą • • • « • * •  ) t  ? Jt

Z arakam i >ólbi wydawniczej: GBODKI I SPÓŁKA, pod sarz. J. PŁOCKJEGu, we Lwowie. Gdp. red. STEFAN KttfkZAAUWailU.


